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, marca pnyMł*8° rotal weJdzlB w *ycle 
' , o tij*mnlc*ch państwowych I Ich 

Ljonl*, Wczoraj (40 glosami "za-, 19 -przeciw- 
S 7 powsuzymato się) posłowie powzięli tę 
t,ń„ę oraz uchwałę, reglamentującą jej 
n&acie-SiiM*obowl4zal rząd ustalić konkretny spis 
gunie państwowych. Ustawa określa bowiem 
Jo  rodżaj wiadomości, stanowiących tajemnicę 
Jrtstaoiną. to — polityczne, gospodarcze, woj- 
sitowe, prawne, naukowe, techniczne lub inne, 
których odsłonięcie moż£ zaszkodzić

Ustawa chroni tajemnice państwowe
suwerenności RL, jej potędze gospodarczej czy 
obronnej, interesom politycznym, naruszyć kon­
stytucyjny ustrój RL

Nowy dokument kwalifikuje tajemnice 
państwowe jako 'tajne" i "całkiem tajne”, 
które będą chronione 10, 30, a nawet 75 
lat.

Wczoraj przewodniczący Sejmu RL ć. 
JurSónas przypomniał o wadze nowej Konstytucji 
RL, która w tym dniu "obchodziła” swe trzecie 
urodziny.

Ja d w ig a  B IE L A W S K A

"Budżet na rok następny 
jest ukierunkowany socjalnie"

Projekt budżetu na rok 
następny jest niewątpliwie ukie­
runkowany socjalnie, mówi 
pizewodniczący sejmowego 
Komtetu Budżetu i Finansów, 
donek frakcji DPPL Feliksas 
Koiosauskas.

Na konferencji prasowej 
wzoraj powiedział on, że za­
sadniczą przyczyną, która po­
zwala przeznaczyć więcej 
pŵ cby na potrzeby socjalne, 
iw wzrost produktu wewnętrz­
nego brutto.

Jak powiedział F. Kolosau- 
skas’w 1994 r. wzrost produktu 
"̂ wtfznego wyniósł 1 proc., 
*tyni roku natomiast spodzie­

wany jest 5-procentowy przy­
rost Podobny wzrost produktu 
wewnętrznego brutto planowa­
ny jest również w roku 
następnym. Jest to świadec­
twem — mówił przewodniczący 
komitetu, że niektóre gałęzie 
gospodarki 'zaczynają wydos­
tawać się z dołka'.

Na rpk następny planuje 
się zwiększenie budżetu o 30 
proc., czyli o 2 mld litów. 
W łaśnie te środki zostaną 
przede wszystkim wykorzysta­
ne na opiekę społeczną, 
oświatę, ochronę zdrowia, rol­
nictwo, powiedział F. Kolosau- 
skas.

Jeżeli chodzi o wydatki na 
adm inistrację państwową, 
przewodniczący komitetu 
oznajmił, że wzrosły one z 
chwilą powstania powiatów, 
którym ceduje się niektóre fun­
kcje zarządzania. Jednakże F. 
Koiosauskas nie odrzucił 
możliwości, że wydatki te 
mogą być zm niejszone, 
jednakże nie o połowę, jak po­
stulują niektórzy posłowie. 
Państwo powinno utrzymywać 
wykwalifikowanych specja­
listów, gdy chce konkurować 
ze strukturami prywatnymi, 
zaznaczył przewodniczący 
komitetu.

Duńska gwardia narodowa —
|29 litewską ochotniczą flotą morską
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— Zdaniem J. S. Nillsona, w Da­
nU mogliby odbywać staż nie tylko 
oficerowie, ale też szeregowi 
ochotnicy.

Dowódca duńskiej gwardii na­
rodowej na Litwę przybył we wto­
rek. Na program jego trzydniowe}, 
wizyty składają się spotkania z do­
wództwem OSOK, dowódcą na­
czelnym wojsk generałem Jona- 
sem AndriSkevićiusem, zwiedzanie 
Trok, wizyty w sztabach obrony te- 
rytorialnej powiatu olickiego i rejo­
nu orońskiego.

Fo t G. Svtto|us (ELTA)

Sentencja dnia
Świat należy do sprawnych.

B. SH A W

Utewsko-rosyjskle
negocjacje

Bez szczególnych 
niespodzianek

W  Moskwie kontynuowane są 
rozmowy delegacji Litwy i Rosji w 
sp ra w ie  d e lim ita c ji g ran icy  
państwowej oraz określenia strefy 
gospodarczej i szelfu kontynental­
nego na Morzu Bałtyckim.

Zdaniem pracowników amba­
sady litewskiej w  Moskwie, nego­
cjacje w  Minsterstwic Spraw Za ­
granicznych R o s ji przebiegają 
"normalnie", bez szczególnych nie­
spodzianek. Negocjatorzy rozpa­
trują opracowane przez ekspertów 
lite w sk ich  p ro jek ty  g ran icy  
państwowej i strefy gospodarczej 
oraz sugestie ekspertów rosyjskich.

Rozmowy w sprawie strefy go­
spodarczej na Bałtyku z Rosją 
utkwiły w  martwym punkcie od la­
ta, gdy eksp e rc i <Ue zd o ła li 
porozumieć -się w  sprawie terenu 
naftowego D -6 w  spornej części 
szelfu morskiego.

Negocjatorom litewskim prze­
wodniczy sekretarz M S Z  Rimantas 
Śidlauskas, rosyjskim —  ambasa­
dor Ju rij Szołmow.,'

(BNS)
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Koncert życzeń

Komunikat
pólsko-litewskiej Grupy 

Parlamentarnej ds. kontroli 
nad realizacją postanowień 
Traktatu polsko-litewskieo

W  dniach 23*24 października 1995 r. odbyło się w Wilnie drugie 
spotkanie polsko-litewskiej Grupy Parlamentarnej ds. kontroli nad 
realizacją postanowień Traktatu polsko-litewskiego.

W  spotkaniu udział wzięli: posłowie na Sejm Republiki Litewskiej 
Everistas Raiśuotis, Zbigniew Siemienowicz, Vytautas Plećkaitis 
(przewodniczący Grupy Parlamentarnej Litwa-Polska) oraz posłowie 
na Sejm Rzeczypospolitej Polskiej Irena Maria Nowacka oraz Adam 
Dobroński (przewodniczący Grupy Parlamentarnej Polska-Litwa).

W  czasie rozmów oraz spotkań z zarządzającym okręgu 
wileńskiego Alfonsasem Macaitisem, merem miasta Wilna Alisem 
Vidunasem, dyrektorem Departamentu przy Rządzie Republiki Lite­
wskiej ds. Problemów Regionalnych i Mniejszości Narodowych Alfon­
sasem Śvelnysem, dyrektorem Departamentu Ceł Vitalijusem 
Gerżonasem, wiceministrem spraw zagranicznych Albinasem Januśką, 
posłami na Sejm Republiki Litewskiej, omówiono realizację 
postanowień Traktatu polsko-litewskiego.

Z  satysfakcją stwierdzono, że rozwój stosunków polsko-litewskich 
przebiega przyjaźnie, utrzymuje się wysoka dynamika kontaktów bila­
teralnych i wszechstronna współpraca, zwłaszcza w dziedzinie 
bezpieczeństwa.

Zauważono jednak, że tempo realizacji Traktatu, w szczególności 
zawieranie umów i porozumień wynikających z jego zapisu, powinno 
ulec przyśpieszeniu.

Apeluje się do Rządów Rzeczypospolitej Polskiej i Republiki Lite­
wskiej o stworzenie harmonogramu prac zmierzających do pełnej 
realizacji struktury prawno-traktatowej wynikającej z Traktatu o przy­
jaznych stosunkach i dobrosąsiedzkiej współpracy między RP i R L

Grupa zwróci się do Rządów o powołanie grupy międzyrządowej 
ds. koordynacji realizacji Traktatu.

Grupa zwraca uwagę, że w szczególności:
—  nie dość intensywna jest współpraca organizacji społecznych 

młodzieżowych;
—  nie są rozstrzygnięte kwestie pisowni imion i nazwisk w języku 

ojczystym i inne problemy dotyczące używania języków mniejszości;
—  nie rozpoczęto prac nad umożliwieniem małego ruchu granicz­

nego;
—  pożądane byłoby szybkie podpisanie umowy o wolnym handlu 

oraz umowy o wspólnej granicy państwowej.
W  trakcie spotkań przeanalizowano także inne aktualne problemy 

ważne dla wzajemnych stosunków, w tym sprawę zwrotu własności 
ziemi.

Następne posiedzenie przewidziane zostało na listopad br. w ra­
mach spotkanie Gupy Międzyparlamentarnej Polsko-Litewskiej, a 
głównym tematem spotkania będą problemy oświaty mniejszości na­
rodowych litewskiej w Polsce i polskiej na Litwie.

Irena Marla NOWACKA 
Adam DOBROŃSKI

Wilno, 24 października 1995,r.

Vytautas PLEĆKITIS 
Everlstas RAlSuOTIS 
Zbigniew SIEMIENOWICZ

Jak walczyć z przestępczością i korupcją
Zasadniczym celem międzynaro­

dowego sem inarium  "B ad a n ie  i 
ściganie zorganizowanej przestęp­
czości" było zapoznanie się z systemem 
zorganizowanej przestępczości i koru­
pcji w  USA , uzyskanie konkretnych 
doświadczeń i próba zastosowania nie­
których efektywnych środków w na­
szym kraju, powiedział na konferencji 
prasowej zastępca prokuratora gene­
ralnego Arturas Paulauskas.

Na seminarium referaty o prawie 
karnym U S A , federalnym systemie 
sądów, handlu narkotykami, praktyce 
ścigania zorganizowanych przes­
tępstw, badaniu korupcji państwowej, 
praniu pieniędzy wygłosili przewodni­
czący komitetu prawa karnego i 
postępowania administracyjnego 
wydziału prawa administracyjnego i 
praktyki normatywnej Stowarzyszenia 
Prawników U S A  Stephen M. Rian, 
szef grupy zwalczania zorganizowanej 
przestępczości Departam entu

Sprawiedliwości U S A  w Las Vegas 
Kurt J*. Schulke oraz koordynator pro­
gramu projektu prawa karnego pomo­
cy prawnej dla Europy Środkowej i 
Wschodniej w Europie Środkowej R i­
chard N. Seaman.

Kraj nasz reprezentowali główni 
prokuratorzy okręgowi oraz szefowie 
wydziałów zorganizowanej przes­
tępczości działających przy prokuratu­
rach.

"Na Litwę przyjechaliśmy nie po 
to, aby określać słabe i mocne kierunki 
działania pracowników ochrony pra­
wa. P ragn iem y podzielić, się 
doświadczeniami i praktyką, udzielić 
pożytecznych porad zaczerpniętych z 
w łasnej działalności w U S A ”  —  
powiedział gość z USA  R . Seaman.

Seminarium zostało zorganizowa­
ne staraniem Prokuratury Generalnej 
Republiki Litewskiej i Departamentu 
Sprawiedliwości USA.

(ELTA)
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Prezydenta Litwy zaproszono 
do złożenia wizyty do Australii 

Prezydent Litwy Alglrdas Brazauskas we wtorek w  Nowym Jorku spotkał 
się z generałem-gubernatorem Australii Billem Heldenem. Generał-gubema- 
tor Australii zaprosił szefa państwa litewskiego do złożenia wizyty i poprosił 
Litwę o poparcie kandydatury Australii na stałego członka Rady 
Bezpieczeństwa Narodów Zjednoczonych.

Prezydent A. Brazauskas zauważył, że argumenty Australii ubiegającej 
[się o członkostwo R B  NZ są przekonywające. Wizyta do Australii, powiedział 
Isźef państwa, mogłaby się odbyć w  przyszłym roku, mimo że na przyszły rok 
Izaplanowano już niemało wizyt do dalekich krajów, z planowaną w  marcu 
[wizytą do krajów Ameryki Łacińskiej włącznie.

Przedstawicielka programu PHARE 
zainteresowała się ochroną zdrowia

 |Z wizytą na Litwę przybyła wykonawczyni zadania programu PHARE
Uane Bachrust Celem jej wizyty jest wyklarowanie ogólnego wrażenia na 
temat funkcjonowania ochrony zdrowia na Litwie.
^ □ G o ś S  spotka się z osobami, kształtującymi i podejmującymi'decyzje w 
| sprawie przeobrażenia systemu zdrowia.

Pracownicy litewskiego systemu ochrony zdrowia zamierzają nawiązać 
|ścisłą współpracę z przedstawicielką programu PH A RE i w  przyszłości 
otrzymywać znaczną pomoc dla ochrony zdrowia Litwy.

Zaniepokojenie naukowców gospodarką leśną
W e wtorek na sesji ogólnego zgromadzenia Litewskiej Akademii Nauk 

[(LAN) zwrócono uwagę (Ministerstwa Gospodarki Leśnej i kierownictwa 
[instytutu Leśnictwa na to, że znacznie pogorszył się stan sanitarny lasów 
Litwy, niektórzy kierownicy leśnictw ukierunkowali się na działalność finan­
sowo-ekonomiczną, zaniedbując prace przy odnawianiu lasów. Praktycznie 
nie kontroluje się działalności prywatnych-struktur uprawiających sprzedaż 
^eksport drewna, zmniejszył się zasięg i poziom naukowych badań 
leśnictwa, w  instytucjach naukowych pogorszyła się ewidencja lasów i 
informacja o ich stanie, wyłania się problem organizowania gospodarowania 
H lasach prywatnych.

Paliwo będzie przerzucane przez port w Kłajpedzie
Litewsko-amerykańska spółka akcyjna 'K lajpedos nafta' zawarła umowę 

kolumbijską firmą 'DistraT, która zgodziła się ha terytorium rekonstruowa­
nego terminalu mazutu budować urządzenia przeładunku białych pro­
duktów naftowych. Spółka ta zaoferowała zleceniodawcom najlepsze warun-

najtańsze, najszybsze i najbardziej jakościowe wykonąnie robót 
montażowych.

Bazowy projekt urządzeń obróbki białych produktów naftowych przygo­
towali specjaliści holenderskiej spółki, obecnie szykujący detaliczne wykre- 

do pracy na tym obiekcie. ■ - J- , - - ■*, £ -  I

Kowieńska filia banku "Litimpeks" chce być 
'koleżeńskim bankiem"

25 października w  kowieńskiej filii banku 'U timpeks' zorganizowano 
dzień otwartych drzwi. Od godz. 16.30 mieszkańcy miasta mogli zapoznać 
się z pracą banku, świadczonymi przez niego usługami, zasadami zawiera­
nia umów, trybem otwierania rachunków, możliwościami otrzymania kre-. 
dytów, pokazano przechowalnię indywidualnych cechów.

Z  przybyłymi obcował kierownik banku Algis Bagdónas, zastępca Aliutó 
Meskuotienó, kierownik działu kredytów Laimonas Gergelis, kierownik 
działu międzynarodowych rozliczeń Vilmantas Midviklis, prawnicy.

Zdaniem dyrektora kowieńskiej filii banku 'Utimpeks* Algisa Bagdona- 
sa, czasy zysku dodatkowego minęły i bank chce zdobyć popularność i 
większe zaufanie mieszkańców nie dysponujących większymi sumami. Ob­
raz 'koleżeńskiego banku* będzie tworzony dzięki drobnym ueługomr przy 
pomocy udzielania niewielkich pożyczek dla drobnych przedsiębiorców na 
przychylnych warunkach, kredytów na kupno niezbędnych przedmiotów 
bytowych.

Premier Litwy gratuluje...
W e wtorek premier Republiki Litewskiej Adolfas Ślezevićius wystosował 

telegram do premiera Kazachii Akeżana Keżegeldina z życzeniami z okazji 
święta narodowego.

Premier Litwy Adolfas Śleźęvicius wysłał telegram gratulacyjny z okazji 
objęcia stanowiska nowemu premierowi Portugalii Antonio Guterresowi.

Ambasada Czech ma już parcelę
23 października br. w administracji zarządzającego powiatu wileńskiego 

nadzwyczajny i pełnomocny ambasador Republiki Czech Jaroslava Jesiin- 
kova i zarządzający powiatu wileńskiego Alfonsas Macaitis podpisali umowę 
o kupnie-sprzedaży parceli w  Wilnie przy ul. Birutes.

'To pierwsza ambasada, z którą w  administracji zarządzającego powiatu 
wileńskiego zawarto umowę o kupnie sprzedaży parceli, dlatego dla nas jest 
to szczypta historii powiatu*—  powiedział gościowi Alfonsas Macaitis.

Parcela przy ul. Birutes wynosi 3650 metrów kwadratowych, zapłacono
 [nią 574875 dolarówTJSA. 50 proc. otrzymanych środków powędruje do
budżetu państwa, 30 proc. — 'do kasy samorządu, 20 proc. .administracja 
zarządzającego powiatu zapłaci jako kompensatę za wykupywaną przez 
państwo ziemię mieszkańcom powiatu.

Grożono wysadzeniem siedziby 
Demokratyczne] Partii Pracy

[ W e  wtorek koło godz. 10 nieustalony osobnik. poinformował, że w 
siedzibie Demokratycznej Partii Pracy-Litwy (ul. Barboros Radvilaites 1) 
podłożono bombę.

Telefonujący mężczyzna przedstawił się jako *Valnikonis* i zażądał prze­
kazania słuchawki telefonu staroście sejmowej frakcji D PPL  Gediminasowi 
Kirkilasowi. Na prośbę sekretarki, by zadzwonił,później, odpowiedział, że 
wtedy *nie będzie o czym mówić*, ■bowiem "koło godziny 12 , gdy pod 

[Sejmem rozpocznie się akcja przeciwko ubóstwu, siedziba D PPL  wyleci w  
powietrze*. Kilku pracowników, którzy wyszli z budynku, widzieli w  pobliżu 
Placu Katedralnego obijających się podejrzanych mężczyzn,.

Wysadzeniem siedziby D PPL grożono po raz pierwszy,.

N a p o d staw ie  d o n ie s ień  ag e n c ji B N S ,  ELTA-, rad ia , 
i p rasy  i Inf. w ła sn ych  p rzyg o to w a ła  K ry s ty n a  A D A M O W IC Z  j

Trzy frakcje sejmowe — 
przeciwko ministrowi 
spraw wewnętrznych

Frakcje Partii Demokratycznej, Związku Tautininków 
Litwy oraz Więźniów Politycznych i Zesłańców *Laisve* 
inicjują w  Sejmie wótum nieufności dla ministra spraw 
wewnętrznych Romasisa Vaitekunasa. Starosta frakcji 
Demokratycznej Pąrtii.Litwy Saulius Pećeliunas na kon­
ferencji prasowej we wtorek potwierdził informację o tej 
decyzji podjętej na połączonym posiedzeniu frakcji par­
lamentarnej.

N a  L itw ie  w  s p o s ó b  z a g ra ż a ją c y  rodn ie  
przestępczość, natomiast minister spraw wewnętrznych 
twierdzi, że jego resort zdecydowanie dąży do poprawy 
sytuacji kryminogennej — 1 motywował S . Pećeliunas 
przyczyny interpelacji. Ja k  oznajmiono na konferencji 
prasowej, w ciągu  8 miesięcy minionego roku popełniono 
ponad 35 tys. przestępstw, a  w  tym samym okresie br. 
ponad 40 tys. .

. Ja k  powiedział parlamentarzystą, innym motywem 
wotum nieufności jest zatwierdzona podpisem ministra _ 
R. Vaitekunasa uchwała rządu, którą w  roku ubiegłym 
skorygowano uchwaloną przez Sejm  ustawę o nabywa­
niu broni w  celach samoobrony. W  uchwale tej wskazano, 
że zezwolenie na zakup broni może nie być wydane 
osobie, która "nie ma poważnego uzasadnienia*.

ówcześnie wydający zezwolenia urzędnik sam mógł 
zadecydować, czy zezwoli osobie na zakup broni, nie 
uzasadniając swych motywów żadnymi konkretnymi 
aktami normatywnymi. Przepis ten odwołano dopiero 
wtedy, gdy opozycja postanowiła podać rząd do sądu.

Zdaniem starosty frakcji Partii Demokratycznej, od­
powiedzi ministra spraw wewnętrznych na zapytania 
posłów na Sejm  są jedynie zbywaniem z niczym, minister 
bowiem przedstawia niezgodne z rzeczywistością dane, 
podczas gdy parlamentarzyści mają całkowicie odmien- 
ne informacje.

(ELTA)

Właściciel 
powinien zadecydować 

o ubezpieczaniu wkładów
W  Sejm ie będzie omawiany projekt ustawy o ubez­

pieczaniu wkładów. Jed nak  legislatorzy i specjaliści, 
w łaściciele wkładów nie zgadzają się co do zasadniczych 
momentów wspomnianej ustawy— jaka musi być maksy­
malna suma ubezpieczenia, czy ubezpieczać wkłady w 
obcej walucie wymienialnej, jakie składki ubezpieczenio­
w e powinny płacić banki. Korespondent agencji ELTA  
poprosił o skomentowanie ustawy Ełenę Leontjewą, pre­
zydenta Litewskiego Instytutu- W o lnego Rynku, któiy 
przygotował alternatywny projekt

Zdaniem prezydenta, oczywiste jest, że przygotowa­
ny przez rząd projekt ustawy nie będzie w  stanie 
zmniejszyć napięcia: niezadowolone będą i siły politycz- 

■ ne, i banki, i w łaściciele wkładów, dla których jest ta  
ustawa. A  w ięc ubezpieczenie wkładów pozostanie aktu­
alnym tematem w  okresie przedwyborczym i zachęci 
polityków do prześoigania się w  populizmie obietnic.

Przy pom ocy ubezpieczenia wkładów zazwyczaj 
dąży się do uchronienia banków przed zagrożeniem 
wycofania wkładów, spowodowanym paniką i innymi 
zewnętrznymi przyczynami. Bierze się to pod uwagę przy 
w yborze  zasad ubezp ieczenia, które umożliwiłyby 
osiągnięcie wysuwanych celów. Niestety, najczęściej sto­
sowane modele ubezpieczenia wkładów nie likwidują 
niewypłacalności banków z powodu ich wenętrznych 
przyczyn, w  zasadzie —  z powodu niedostatecznego 
panowania nad ryzykiem.

Eksperci instytutu, po dokonaniu badań wywniosko­
wali, że zgłoszony przez rząd Litwy model absolutnie się 
nie nadaje. Nie strzeże on banków przed zewnętrznym 
ryzykiem —  ubezpieczane wkłady w  litach do 5 tysięcy 
wynoszą tylko 14 proc. ogólnych wkładów bankowych, 
poza tym wcale nie ubezpiecza się środków na kontach 
przedsiębiorstw—  a przecież ich ilość, po umożliwieniu 
posiadania wielu kont, znacznie wzrosła. .

'Przekonani, że ustawa nie ułatwia uchronienia 
banków przed zagrożeniami zewnętrznymi, zaczęliśmy 
b a d a ć , ja k  przew idu je  s ię  k o m p enso w ać  straty

właścicielom wkładów. Okazało się, ^  
przez .rząd koncepcja obowiązków^ 
także nie bardzo się nadaje do mechanizm 
wkładów, w łaśnie‘ona powoduje masom,.11 
nie. i mnóstwo sporów. Sens nasze) pr0D
prosty |  człowiek, właściciel-wkładu
aktywnym uczestnikiem nowego i6y*t« 
podjąć świadomą decyzję Ł chfce czy ii  Pĉ r^- 
ubezpieczone wkłady. Oczywiście, ta chęć • ***** 
realizowana całkowicie bezpłatnie, d la t e ^ ^ M l 
otrzyma w iększe zabezpieczano; wkłacfA  ̂CBo,ŷ M 
mniejszych odsetek*-—  twierdź E. leontjewa 

. Pani prezydent podkreśliła,-że również* i  
gdyby za ubezpieczenie płacił bank, a nie 
nie zmieniłby się, bowiem tylko kosztem 
odsetek można finansować usługi ubezpiec? 
stawową zasadą koncepcji powinna byćta, P<* 1
powinny decydować za człowieka. Gdyby fffllil 
mieli życzenie i w płacali składki ubezpiecz*^ 
można by było ubezpieczać również większe totowl 
walucie wymienialnej.

Refleksje na tematy 

Prawa ekonomiki są bezlitosne!
Zapewne wielu z nas zadaje sobie pytanie dla 

w  tak zwariowanym tempie rosną ceny, śkoro fe 
przywiązany do dolara i jest stabilny. Niestety J  
'ekonomiki dość często odbiegają od logiki szereoo*,̂  
człowieka.*Ceny bowiem zależą nie tylko od p̂ !" 
monetarnej i daleko nie zawsze od niej zależy irfla^aj 
ją  okiełznać, potrzebna jest wysoka wydajność pr6J  
niskie koszty własne. Bardzo ważnym i niemal podaaLl 
wym warunkiem pomyślnego rozwoju gospodarki **1 
zbilansowana dynamika wydajności pracy i wynagrodzi 
nia za tę pracę. Je ś li jest dobrze odregulowanastrutyI 

. produkcji, to średnia płaca zarobkowa nie powiu 
przewyższać wydajności-Jeszcze do niedawna róm 
w aga ta była przestrzegana. Na początku roku i*, 
definitywnie zrezygnowano z tego rodzaju reguł*, 1  
Rozpoczęła się era wzrostu płac zarobkowych m l  
gw ałtow nym  spad z ie  produkcji. Wydajność prani 
zmniejszyła s ię  o 15 proc., natomiast miesięczna p ^ l  
zarobkowa wzrosła średnio prawie o 60 proc. Jeszcze! 
gorsza sytuacja powstała w  rolnictwie, bowiem przy sps-l 
dzie wydajności zarobki wzrosły o ponad 130 proc. Wszf-1 
stko to doprowadza do stałego wzrostu cen. Jakkołwti I  
politycy chcieliby lawirować gospodarką, prawa ekono-l 
miki są  bezlitosne i nie dają się uwikłać w żadne rozyj-l 
wki. Nieadekwatny do wydajności pracy wzrost plac 
robkowych powoduje dużą inflację. Inflacja netom&l 
uderza .wprost w  nas- i pożera całą naszą podwyżkowi 
rezu ltacie  nasza portmonetka ani na cent się ne| 
popełnia. .

Wniosek z tego jedyny i jak najbardziej aczymt|r.] 
zanim zagłady przemysłowe nie rozpoczną konkrety 1  

- produkcji, nie uda nam eię ani zmniejszyć inflacji ar 
| polepszyć stanu mikroekonómikL Wszystkie stosowni 

dotąd środki-są sztuczne i, jak zdążyliśmy się pizekons: I  
nie zdają egzaminu.

Ju fitta  TRYK |

Litewscy dyplomaci 
w Warszawie znowu 

narzekają na złą ochronę
A m basad a  Litwy w  W arszaw ie po raz kolepil 

zwróciła się do M SZ  Polski 2  prośbą o zapewnienie I  
bezpieczeństwa placówkom dyplomatycznymwtymkr* ■

-Notę wręczono we wtorek po tym, gdy nieznaniosob-1 
|  nicy w  końcu tygodnia wysmarowali farbą gmach konsu­

latu Litwy w  Sejnach i szyld z symboliką państwową
Nota zawiera zarzuty, że Polska nie podjęła stosom 1 

n yc h  k ro kó w  w  c e lu  z apew n ien ia  konsulaK#1! 
bezpieczeństwa, chociaż M SZ  Litwy wielokrotnie o te ■ 
prosiło, w  środę poinformował wydział informacji MSZ r  
L itw y ..

Ambasada, Konsulat Generalny Litwy w Warszawiei l
konsulat w  Sęjnach niejednokrotnie ucierpiały w jp>$ 1 
ny sposób już wcześniejt niemniej winowajców nie*r 
leziono. —-

Kurs walut w  bankach litewskich
dolar amerykański m arka niemiecka 1000 rubli ros.

skup sprzedaż skup sprzedaż skup sprzedaż

"Senamiesćio
bankas" 3.96 4.00 2.80 192 '0.70 0.90

"Vi!niaus
bankas" 3.95 1 4.01 2.84 ,  .292 H M
"Hermis" 3.96 4.00 2.84 2.89 .0.75 '  0.89 '

"Litimpeks
bankas" 3.96 4.01 | 2.84 - '2 ;9 2 0.80 ~ w 0.87

■ 'Tauro 
bankas" 3.97 : 4.01. 2.80 2.90 ; '  0.70 . 1,00 ^

"Lictuvos valsl. 
kom. bankas" ( 3.96 4.01 - 2.84 . 2.94 -

T a b e la  kursów średnich 
w a lu t y  polskiej w stosunki' 

do walut obcych

krąj 
Austria‘ 
Belgia

Holandią

Kanada 5 
Noiwegią 
Portugalia - 
RFN -

| u sa  [ '
Szwajcaria - 
Szwecja j 

1 Brytania

100 ESP 
1 NLG
100 JPY 
1 CAO 
1 NOK i 
100PTE- 
1 OEM 
1 USD 
i CHF i  - 
i SEK 9

śrrfn'

|.443>
p i ?
0.4071
2.007*
t»72
24012
1,7*32
0.C®*4
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l\\e ma to jak dożynki...
dożynki, ale (Mateczny 

J« » iik W c0'"»™ lowP0,u'lo w Pojukm. 
piękne radosie 

^ 7irsanBt»«l je  czknkowie 
i 5  rolnej -Mertya- (B er M.

S e 5 z ) , a  Bkzegospodara 
| K J |  nauczyciele. Słowem

' I n a  poluknian oraz otolicz- 
S s a n S w  -  Rudaszek, Land- 
Ł  Trok, reprezentowanych 
- o  potstó zespoły ludowe. N ie 
j*joię ono bez go to  zrefooo-
^ a z ą d u  rolnego przytył Zeno-

[aRoćfc ! _ _ _
^rięld rozpoczął prezes Troc- 

jjjm Rejonowego Oddziału Z P L  
j  aebirzewski. W ie le  s łó w  
(jaęiaioSci za ofiarną pracę wy- 
poMedzleU rolnikom k ierow nik  
Ł l u  rolnego Z , R ud is  oraz

kierowniczka spółki "Merkys" M. 
Gołubowska. Wszyscy zebrani 
udali się następnie do kościoła. Ko­
biety i mężczyźni w ludowych stro­
jach wnieśli dary jesieni, które pod­
czas uroczystej mszy celebrowanej 
przez proboszcza p arafii T . 
MatulaiŚca zostały poświęcone.

Po Mszy Św. wszyscy powrócili 
do domu kultury. Tutaj rozpoczęła 
sfę "rywalizacja" nie tylko w skocz­
nych piosenkach, ale też w 
zdolnościach kulinaryjnych, w 
umiejętności przedstawienia dań z 
warzyw, owoców dowcipnie i na 
wesoło. Rywalizowały ze sobą 
sąsiednie osiedla, gospodynie indy­
widualne. "Degustatorzy" czyli 
uczestnicy święta nie skąpili kom­
plementów i miłych słów organiza­
torom. Wszyscy świetnie się bawili.

Barb ara  S ID O R O W IC Z

Wileńskie Targi Książki
Wiu pokusiło się o taką imprezę. 

Co prawda, nfe na skalę Warszawy, 
peiorokroanie na Międzynarodowe 
TipKśpIi zbicia aę z górą ponad 500 
ijdawttŚW; Ale kto wie. może w 
pustość Targi, które dziś się rodzą w 
isęm mieście, także ogarną swym 
ajępan sporą część kontynentu.

Ni zapowiedziane w  p ras ie  
WitMie Targi Książki swój odział 

<*£w|40 wydawców z całej L i ­
fty. Prym wiedzie Wilno, gdyż zlokali- 
maydi jest tu większość oficyn wy- 
iwmuyili,

B ib lio tek a  im. M . Maźyydasa 
na trzy dn i s tan ie  się  m iejscem  
p rz e p ro w a d z e n ia  te j im p rez y , 
która n ie  ty lko  zapozna z do rob ­
k iem  edytorsk im  naszego kra ju , 
a le  również wskaże słabe strony w  
tej dziedzinie.

N a Targach zostanie zaprezen­
towana literatura piękna, naukowa, 
albumy, katalogi Ud., które można 
oczywiście n ie  tylko obejrzeć, ale 
też  n a b y ć  i to  t a n ie j  n iż  w 
księgarniach.

H .G .

Obrazki Niemiec
Ambasada Niemiecka w  W ilnie 

jest inicjatorem wielu ciekawych im­
prez artystycznych przeprowadzanych 
w  naszym kraju. Obecnie wilnianie i 
goście stolicy mają okazję zapoznać się 
z nader interesującym pokazem "Zjed­
noczone Niemcy oczyma zagranicz­
nych karykaturzystów".

Otwarcie wystawy nastąpi dziś o 
godzinie 16 w  b ib lio tece  im. M . 
Maźyydasa.

łrif.w Ł

Zgodnie z Informacją MSW RL 24 października br. w kraju odno- 
toaip 160 przestępstw, w  tym: 1 zabójstwo, 3 obrażenia ciała, 17 
•jfryłtów chuligańskich, 10  rabunków, 1  oszustwo, 128 kradzieży, skra­
jn o  11 samochodów, znaleziono —  9.

Zarejestrowano 10 awarii ruchu drogowego i 6 pożarów. Zdarzył 
*1 nieszczęśliwy wypadek. Znaleziono zwłoki 3 osób. Poszukuje się 
U zaginionych. Zatrzym ano 49 podejrzanych o popełn ienie  
Hustfpstw.

poprosiło u Z. Venskauskienć (ur. 
1957 r.) pieniędzy. Gdy ich nie 
otrzymali, pobili kobietę. Poszko­
dowana z pobitą twarzą i ze 
wstrząsem mózgu została odwie­
ziona do szpitala.

Podejrzewa się córkę
Do wileńskiego szpitala przy- 

ł*ś°na została 54-letnia kóbie- 
Stwierdzono u niej wstrząs 

* ^ 1  oprócz tego poszkodo- 
®Wa kłutą ranę w piersi, 

odejrżaną o pobicie córkę za­
dymano.

... i syna 
24 Października około godz.
* mieszkania przy u l. 

J ^ 01 w Wilnie do szpitala 
2 *1®?000 D. ze wstrząsem

°b y -
,a lekarzom tłumaczyła, 

*IUla)J^ W d°mu 8̂ n (danc siS

Poprosili...
D ̂ Pew nika około godz. 22 

apilćnq 2 chuliganów.

Rabunki
24 p aź d z iern ik a  oko ło  

godz. 19 przy skrzyżowaniu 
u lic  G ied ra ićią  i Ż a lg ifio  w 
W iln ie  młody rabuś pobił V . 

-(ur. 1971 r.) i odebrał kurtkę, 
w której było 500 litów i doku­
m enty. 24 p aźd z iern ik a  o 
godz. 10 min. 40 do mieszka­
nia ob. R . przy ul. Parko w 
W iln ie  w d arło  się  3 osob­
ników, którzy grożąc gospody­
ni pistoletem  zrabowali: 480 
U SD , 530 litów , odtwarzacz 
wideo, 3 zegarki i 4 pierścionki 

. ze złota oraz-inne rzeczy.

Kowieńscy bandyci zarobili na 
50 min dolarów, twierdzi

z8ruPowania kowieńskich 
^ SO  Ptywatyzacji zarobiły 
fetia I r ftd0>«ów USA , twierdzi 
S d J f *  H I  Tymczasem 

Komisji Pry- 
\ c v 2 P*y*atyzaęji ponad 3 

handlowych i 
'Ńefcj-ł,, budżetu państwowego 

IU6w (około 78 mln
’u“ uv“  •y-

Poca^ * 1 wykazało, 
S y T * * *  P^y^tyzacji pod- 
" ł f c .  Mięciem "rodzin " 

było prze- 
***t jwlnalt piywityza-

Wćh prawdziwą żyłą

złota. Przestępcy wymyślili nieoficjal­
ne aukcje prywatyzowanych obiektów, 
po których oficjalne aukcje były tylko 
formalnością i nawet nie wspominano 
na nich o realnej wartości obiektu.

Według "Lietuvos rytas", nieofi­
cjalne aukcje organizował i kierował 
nimi obecnie ukrywający się Rimantas 
Ganusauśkas pod przezwiskiem "Mon- 
golas".

Struk tu ry  przestępcze mogły 
organizować nieoficjalną wyprzedaż i 
w  zasadzie kierować prywatyzacją z 
jednej przyczyny— rząd ustalił bardzo 
n isk ie  ceny  pryw atyzow anych  
obiektów, twierdzi "Lietuvos rytas".

Dziennik pisze, że Uderzy "rodzin"

W  ciągu godziny 
—  2 kradzieże

23 października o godz. 15 do 
domu S. (1927 r. u r.) we wsi 
Kiemeliti (rej. wileński) zaszło 3 
mężczyzn, którzy skradli z domu 
100 litów i 1 litr wódki. Straty wy­
noszą 120 litów. Potem, około 
godz. 16 w tej samej wsi d osobnicy 
zaszli do domu ob. K. (1935 r.), 
gdzie ukradli magnetofon. Straty 
się ocenia na 130 litów. Dwóch po­
dejrzanych bezrobotnych Z. (ur. 
1976 r.) i G. (ur. 1966 r.) zatrzyma- 
po.

Dżinsowy proceder
W  dniach 23-24 października 

na ul. Odminit| w Wilnie z samo­
chodu ford tranzit-120 L, po wybi­
ciu szyby, skradziono360 par spod­
ni z dżinsu. Straty wynoszą 21.600 
litów.

Znaleziono zwłoki
24 października o godz. 15 

min. 15 w mieszkaniu przy ul. Par­
ko w W ilnie znaleziono zwłoki W. 
Iwanowa (ur.,1957 r.) z oznakami 
pobicia na twarzy. Okoliczności 
śmierci są badane.

Przygotowała Irena LITW IN

prywatyzacji 
gazeta
przestępczych wymieniali między sobą 
najdroższe restauracje, hotele, domy 
wypoczynkowe, przegrywali je w karty 
lub oddawali w  prezencie kochankom.

Później*bandyci przez podstawio­
ne osoby zaciągali w bankach fikcyjne 
kredyty, a pieniądze przelewali na 
osobiste konto. Wśród uczestników 
ta k ich  a fe r  dz ienn ik  w ym ienia  
amerykańskiego Litwina Si masa Ve- 
lonskisa, znanego jako sponsora Al* 
girdasa Brazauskasa podczas wy­
borów prezydenckich na początku 
1993 roku i który "wygospodarował" 
L itw ie  rządowy samolot "JetStar" 
wątpliwej wartości.

(BNS)

PÓlska

W ybory: koszty, oświadczenia, 
spotkania

Na 12 dni przed wyborami nadal największe zainteresowanie budzi to, 
który z kandydatów ewentualnie zrezygnuje z dalszej rywalizacji i na kogo 
przeleje swe poparcie. Tymczasem analiza budżetu wyborczego wskazuje, że 
każda rezygnacja zgłoszona już po wydrukowaniu kart do głosowania, 
kosztowałaby kilka miliardów starych złotych. Cała akcja wyborcza obciąży 
budżet państwa kwotą 700 mld zł.

O  konieczności wyłonienia jednego kandydata prawicy najwięcej mówią 
Lech Kaczyński i Leszek Moczulski. Obaj chcą w ten sposób nie dopuścić do 
wyboru Aleksandra Kwaśniewskiego, a Kaczyński, dodatkowo, zapobiec wy­
graniu wyborów przez Lecha Wałęsę. Moczulski zapowiedział w Bochni, żel 
wznawia pertraktacje z innymi kandydatami prawicy zmierzające doi 
wyłonienia jednego reprezentanta prawicy.

Hanna Gronkiewicz-Waltz oświadczyła w Krakowie, że nadal ma realne 
szanse na wejście do drugiej tury wyborów i że wiceprezes ZChN  zapewnił ją
0 poparciu tej partii. Tymczasem lider ZC hN  Ryszard Czarnecki nie wyki uczył 
debaty na temat zmiany stanowiska partii podczas obrad Rady Naczelnej i 
Zarządu Głównego. Powiedział, że nie można zamykać oczu na rzeczywistość.

Tadeusz Zieliński powiedział w Bydgoszczy, że gdyby nie wszedł do drugiej 
tury, nie zaapeluje do swego elektoratu o głosowanie na innego kandydata. To 
byłaby deklaracja polityczna po którejś ze stron, a ja uważam się za kandydata 
niezależnego —  podkreślił.

Jacek Kuroń powiedział we Wrocławiu, że nie ma zamiaru być partyjnym 
prezydentem, ani rozwiązywać parlamentu bez konstytucyjnych przesłanek. 
N ie  ujawnił, z którymi kandydatami obozu postsolidarnościowego byłby 
skłonny porozumieć się w sprawie wyborów prezydenckich.

Tadeusz Koźluk opowiedział się w Łodzi za decentralizacją nadzoru nad 
służbami policyjnymi, więziennictwem, strażą pożarną. Powinny się one 
znaleźć w  kompetencji wojewodów, wybieranych na ten urząd w głosowaniu 
tajnym.

Waldemar Pawlak powiedział w Sieradzu, że wielkim błędem byłoby likwi­
dowanie małych gospodarstw wiejskich. Trzeba natomiast zagwarantować im 
dopływ kredytów bankowych na unowocześnienie tak, by z małego areału 
uzyskiwać dobre dochody.

Lech Wałęsa przestrzegł: "Jeśli ktoś z kandydujących na urząd prezydencki 
zgłasza W am  program, to W as oszukuje Jeśli teraz ktoś chce zgłosić takowy, 
to musi mieć co najmniej 3 programy, na sytuację podobną, jaka jest teraz, na 
to gdy pojawi się konstytucja z zapisanym systemem prezydenckim, na 
ewentualność z systemem parlamentarno-gabinetowym. W  każdym przypadku 
musi być inny program. Dlatego będę mówił tylko o kierunkach, dążeniach j 
co będę robił, bo nie wiem jaki program przyniesie żyde. Nie chcę nikogo 
oszukać".

Dziś mamy prawo —  dodał prezydent — . które nie nadąża za sytuacją. 
"Prawodawcy zajmują się ochroną wilków, kotków, piesków. Zwierzęta lubię, 
ale jeśli 50 lat w komunie przeżyły, to jeszcze 2 lata im nie zaszkodzi. Dziś trzeba 
bankowy system poprawiać, gangsterów łapać"- mówił Wałęsa.

Północno-W schodnia Specjalna 
Strefa Ekonomiczna

Władze Suwalszczyzny zamierzają stworzenie inwestorom korzystnych 
warunków w  Północno-Wschodniej Specjalnej Strefie Ekonomicznej: 
Suwałki-Gołdap-Ełk Wicewojewoda suwalski Jan  Kamiński i współautor kon­
cepcji strefy prof.Tadeusz Mrzygłód z C U P  przedstawili projekt S S E  ■  
północno-wschodniej części Polski.

W  strefie preferowana będzie wszelka produkcja eksportowa usługi, opra-j 
cowywanie nowoczesnych rozwiązań technicznych, przetwórstwo spożywcze. 
Preferowane rodzaje działalności mają być zwolnione z podatku dochodowego 
na dziesięć lat, a na następne dziesięć —  podatek ma być obniżony o połową.

Pozostała działalność miałaby podlegać zwolnieniu na pięć lat i obniżeniu 
podatku o połowę na następne pięć. Projektowany statut strefy przewiduje 
niezmienność zasad inwestowania przez cały okres je j działania, czyli 
dwadzieścia lat.

Twórcy strefy przewidują, że przyczyni się ona do wzmocnienia współpracy! 
Polski z północno-zachodnimi rejonami Rosji, krajami bałtyckimi,' Białorusią ■ 
Zachodnią Europą. Strefa pomoże też unowocześnić infrastrukturę techniczną! 
województwa suwalskiego i zmniejszyć szczególnie duże tam bezrobocie. -

Wicewojewoda suwalski Jan  Kamiński podkreślił korzystne położenie I 
strefy Suwałki-Gołdap-Ełk u zbiegu granic Rosji (obw. kaliningradzki), Litwy
1 Białorusi. Ma to jego zdaniem duże znaczenie w sytuacji rozwoju gospodarki j 
rynkowej na Litwie.

Jak  powiedział prof. Mrzygłód, projekt strefy jest obecnie na etapie uzgadl 
niania przez władze lokalne z rządem. Ostateczną decyzję podejmie Ministerstwo! 
Przemysłu i Handlu. Profesor przewiduje, że nastąpi to w początku 1996 r.

Kołodko w chmurach
W  środę, na zaproszenie ministra obrony narodowej R P  Zbigniewa 

Okońskiego, wicepremier i minister Finansów Grzegorz Kołodko wizytował I 
Pułk Lotnictwa Myśliwskiego. Główną atrakcją wizyty był lot Kołodki M1G-I 
iem 29.

Teraz wiem, na co idą pieniądze podatników” —  powiedział premier po 
odbyciu lotu idodał: "Idąc do N A T O  trzeba udoskonalać sprzęt, a lotnictwo 
we współczesnym świecic to podstawa. Dlatego leż przy wyborze sprzętu 
będziemy słuchali rad specjalistów". Po locie wicepremier rozmawiał z 
Okońskim i gen.' Wileckim o budżecie MON.

"Pan Jacek lepiej lata, niż ja  prowadzę Ministerstwo Finansów" —  
komplementował Kołodko pilota, ż którym leciał, mjr Jacka Wojtaszczyka. 
Pilot dodał, że w czasie lotu omówili zarobki pilotów i ich żon. Trzymając 
drążek nie uciekałem się do ekstremalnych ruchów —  trochę w lewo, trochę 
w prawo, a potem na z "góry" upatrzone pozycje” — skomentował wicepremier 
chwilowe, osobiste pilotowanie MIG-a i stwierdził, że największą sprawą są I 
przeciążenia.

K o m unikat
Am b asad a  R P  i K on su la t 

Generalny R P  w  W iln ie  uprzej­
mie informują, że w  okresie od 
l is to p a d a  b r. do  m a ja  ro ku  
przyszłego będzie organizowany

kurs nauki i doskonalenia języka 
polskiego dla dorosłych i dla dzie­
ci. Kurs jest bezpłatny. Bliższe in­
formacje można uzyskać pod nr 
tel. 70-90-03.
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Korespondencja własna z  Nowego Jorku

z Adamem Makowiczem
Najpierw zatelefonowała do re­

dakcji 'Nowego Dziennika* Irena 
Chaiecka i spytała: 'Podobno pani 
kiedyś m ieszkała w  W ilnie, na 
Z w ie rz y ń c u ? ' O d y o trzym ała  
odpowiedź twierdzącą, rzuciła na­
gle cichutko: ' J a  również przed 
wojną tam mieszkałam... na ulicy 
Sosnowej.”

Pani Irena Chaiecka zaprosiła 
mnie do siebie. Stawiłam się zasa­
pana, rozgorączkowana, a  tu —  
spokój, otwarte drzwi balkonu na 
wieczorny Nowy Jork, wileńskie 
palmy w  wazonie.

Moją u w ag f zwraca plakat 
'Adam Makowtaz*. 'C zy to krewny? 
—  pytam panią Irenę. Patrzy na 
mnie jakoś dziwnie i mówi Tak*. 
'B liski?* —  brnę dalej przeczu­
wając, że tu coś nie tak. ‘Bardzo 
bliski* —  odpowiada pani Irena 
Uśmiecha się dziwnie, a potem do­
daje: *To mój mąż...'

I w tedy on sam wyszed ł z 
sąs ied n ieg o  poko ju , m ile s ię  
przywitał. A  ja straciłam język w 
gębie. Pochodzę z rodziny,' w  której 
wszyscy grają na fortepianie i w 
której Adam Makowicz jest czymś w 
rodzaju bóstwa, niedoścignionym 
ideałem, najlepszym  wzorem i 
czymś tak odległym jak Madaga­
skar czy Księżyc.

Pani Irena uśmiecha się dobrot­
liwie, szczęśliwa, bo ja  jestem 
szczęśliwa. Wyrywam  z torebki 
aparat fotograficzny, pstrykam, ile 
s ię  da. W  końcu  o d zysku ję  
równowagę.

—  Żona wilnianka, a  pan nigdy 
nie był w  Wilnie —  zagaduję.

— Ależ byłem, nawet kilka razy. 
Dawno temu. Z  jakimiś zespołami, 
A lib ab kam i*  itp. N ied aw n o  
otrzym ałem  z ap ro sz en ie  z 
wileńskiej filharmonii. Chętnie je 
przyjąłem, tylko na razie sprawa 
utknęła na martwym punkcie...

Adam Makowicz to legenda na­
szych  czasó w , cz łow iek  o 
niezwykłym życiorysie, niezwykłym 
sposobie muzykowania, nie dający 
się zaszufladkować do żadnych 
stylów! kierunków. To talent z Bożej 
łaski, grający i piszący muzykę jak 
mu w śro dku  gra. A  gra 
p rzep iękn ie , n iezw ykle  i bez 
wysiłku.

Urodził się w  Czechosłowacji, w 
1940 roku. Do Polski wrócił wraz z 
rodzicami już po wojnie. Osiedli w 
Krakowie. Matka była pianistką i 
śpiewaczką, więc pierwsze lekcje 
muzyki pobierał u niej. Później było 
Liceum Muzyczne im. F. Chopina w 
Krakowie. Uczył się pilnie Haydna i 
Mozarta, gdy w  latach 50-ych 
dopadł go jazz. Stało się to za 
sprawą Willisa Conovera, którego 
program *Music USA-Jazz Hour*

odkrył dla siebie w  radiu. Przepadł 
dla muzyki klasycznej.

Jazz bytwtym  czasie w  krajach 
k o m u n is ty cz n ych  w ym ys łem  
buiżuazyjnym, zakazanym jak co- 
ca-cola I guma do żucia. Zarówno 
rodzice, jak i wykładowcy stanęli 
dęba, sprzeciwili się stanowczo 
uprawianiu przez chłopca jazzu. 
Wtedy bez namysłu porzucił ich.

Rozpoczęło się życie tułacze, 
okres straszny i dziwny, brzydki i 
piękny jednocześnie. Błąkał się po 
ulicach, nocował, na dworcach, bez 
domu, bez pieniędzy. Ale nigdy, 
nawet na chwilę, nie dopuszczał, 
myśli, że powinien zrezygnować z 
jazzu. W  końcu zakotwiczył się w  
niewielkim krakowskim klubie jaz­
zowym *Helikon*. Za grę i sprząta­
nie pozwalano mu tu nocować, 
grać i ćwiczyć. Potem prasa pisała, 
że w  tym okresie Adam Makowicz 
sypiał na fortepianie.

Nie sypiał na fortepianie, ale 
n o s ił go w  s o b ie . I to  go 
utrzymywało na powierzchni: nie 
spił się, nie stał się narkomanem, bo 
wszystko w  jego życiu było podpo­
rządkowane muzyce'.

Pracując w  klubie przez 24 go­
dziny grał jazz, ćwiczył, lub myślał 
o jazzie. Piźesiadywał przy odbior­
niku radiowym, słuchał płyt z nagra­
niami ArtaTatuma, Errolla Garnera, 
Benny Goodmana, Teddy Wilsona. 
S łu ch a ł i w szystko  co  s łysza ł 
transponował na swój język. Dlate­
go już w  latach 60 wypracował swój 
s ty l —  p rz e jrzy s ty , le kk i, o 
niezwykłej rytmice, harmonii i melo­
d yce . Po te m  m ów ił, . że 
najważniejsza jest dla niego melo­
dia.

Pojawiają się pierwsze nagra­
nia, odbywają się pierwsze koncer­
ty, gra u Kurylewicza, występuje w  
Eu ro p ie . Z y sk u ]e  p rzy jac ió ł i 
wrogów. Przychodzi sława.

Ale tak naprawdę odkrył Mąko* 
w icza Joh n  Hammond. Poprosił 
swego szwagra Benny Goodmana, 
który koncertował w  Polsce, aby 
przywiózł mu kasetę z nagraniami 
Makowicza. To on wy lansował Billy 
Holiday, Counta Basie'ego, mnó­
stwo innych gwiazd jazzu. I Mako­
wicza. Wielu porównuje pana Ada­
ma do Horowitza, Tatuma. Ale on 
jest Makowiczem.

Pianista koncertuje wszędzie 
tam, gdzie, jak mówi, są dobre for­
tepiany i sale. Dobre fortepiany i 
sale są w  filharmoniach i teatrach 
operowych. Nie deprymuje to mi­
strza, wszak muzyka klasyczna i 
jazz tak się zbliżyły do siebie, że 
trudno niekiedy odróżnić *kto jest 
kim*. Pan Adam grywał kilkakrotnie 
w  Camegie Hall, z największymi or­
kiestrami symfonicznymi jak Króle­

wska w  Londynie, jak orkiestry w  
Pradze, Berlinie, Warszawie. Nig­
dz ie nie czuł s ię  intruzem. C o  
więcej, to wzajemne przenikanie się 
jazzu i muzyki klasycznej sprawiało 
mu w ielką przyjemność. 'Muzyk, 
jeśli chce grać jazz, musi grać wszy­
stko* —  powiedział jakoś.

■Jazz Forum* wybiera niejedno­
krotnie M akow icza Europejskim  
Pianistą Jazzowym , ale on chce 
podbić Amerykę.

W  1978 roku przyjeżdża na 
stałe do Nowego Jorku. Miasto to 
jest d la niego stolicą świata, miej­
scem, gdzie dzieje się wszystko 
najważniejsze w  jazzie.

Je s t  przede wszystkim pianistą, 
ale też znakomitym aranżerem i 
kompozytorem. W spaniałe są  jego 
cykle poświęcone Gershwinowi, Ir* 
vinówi Berlinowi, Cole Porterowi. 
Bliska mu również muzyka Chopi­
na, Mozarta.

Z e  w z g lę d u  n a  n iez w yk łą  
wirtuozerię, oiyginalność brzmie­
nia, nazywają go magikiem forte­
pianu. Mówi się, że m a dwie prawe 
ręce— tak wspaniałą techniką dys­
ponuje.

Poza działalnością koncertową 
prowadzi Makowicz w  Stanach kur­
sy mistrzowskie na uniwersytetach 
i college'ach. Podczas koncertów w  
różnych miastach daje przy okazji 
kilka lekcji. M a uczniów. Nagrał wie- 
le a lb um ów  p ły tow ych , kaset, 
w ystąp ił p raw ie  w e  w szyatkich  
największych klubach jazzowych 
świata, grywał na praw ie wszy­
stkich festiwalach jazzowych, ta­
kich jak Festiwal JV C  w  Nowym Jo r ­
ku, Woołf Trap i in.

W  życiu jest strasznie miły i 
bezpośredni, ujmujący. Z  dumą 
opowiadam wszystkim dokoła, że 
ja d ła m  k a sz ę  g ry c z a n ą  przy* 
rządzoną przez samego Makowi­
cza, że oglądałam jego warsztat 
pracy, gdzie pianino sąsiaduje z 
komputerem, a  komponowana mu­
zyka leci wprost na drukarkę.

Zapada zmierzch.
—  Niech mi pani opowie coś o 

W ilnie —  proei pani Irena.
Opowiadam o Kaziukach, Win- 

cuku, o Wilii 'strumieni rodzicy*. Pa ­
ni Irena słucha i oczy jej wilgotnieją, 
a  potem nagle mówi zmieniając 
nastrój:

— A  ty przyszed awtem, wozem 
czy tyku tak?

—  Tyku tak—  odpowiadam 
wpadając w  ton. Jeszcze sobie nie 
zarobiłam na awto...

Barbara ZN A JD Z IŁO W SK A
NA Z D JĘ C IU : państwo Mako- 

wlczowle w swym mieszkaniu nowo­
jorskim.

F o t autorka

W c z o ra j'w  p ra s ie

R ? S P U B L ll< \
• " L i s t y  d z i ę k c z y n n e  n i e  u s t r z e g ł y  p r z e d  zwołuj 

n i e m " .  J f ir a li  Skerytł informiąje:
«19 byłych pracowników samorządu W ilna zwróciło się do sądu z 

o ponowne przyjęcie ich do pracy. Uważają, że zostali zwolnieni
O  przywrócenie na stanowisko łub otrzymanie kompensaty z*'i2 

ubiegają się niektórzy byli starostowie, kierownicy wydziałów, zastępcą | r ^ '  
lera samorządu, doradcy zarządu i rady. Do sądu już zwrócił się jeden | 8 | |  
dyrektorów przedsiębiorstw państwowych starostwa (obecnie zamkT^ 
spółki akćyjnćj), To  samo zamierza Uczynić siedmiu jego kolegów.

Starostów i  dyrektorów przedsiębiorstw państwowych starostw zwoi 
na podstawie dwunastej części artykułu 26 ustawy o umowie o prace. Z*!* 00 
z ustawą osobę zwalnia się ze stanowiska, bowiem nie została mianować f* 
wybrana na nową kadencję. Ja k  wyjaśnił "Respublice" doradca 
stołecznego samorządu V . Turćinavićius, starostów, dyrektorów nuaL/ 051 
na określoną kadencję.

Starostów, kierowników służby kontroli, dyrektorów przedłiębiorit* 
państwowych, kierowników oddziałów zatwierdzała rada miejska. Dław!! 
nowe kierownictwo miasta skorzystało ze wspomnianych artykułów usuj?° 
pracy i dla niektórych pracowników nie wznowiło pełnomocnictw. 
zwolnieni twierdzą,.że gdy przyjmowano ich do pracy, nie było mowyozatn^. 
nieniu na kadencję.

Kierownicy wydziałów i inni pracownicy zostali zwolnieni zgodnie z 
ktem 2  części 1 artykułu 29 ustawy o umowie o pracę —  umowę o pracęzly^ 
się, gdy zmniejsza się liczbę pracowników w  związku z reorganizacją. Tah 
przyczynę podano także w  "kartach zwolnień”  wręczonych w  kwietniu (_).

«Żadnych pretensji co do naszej zlej pracy nie było —  powia t ^  ̂  
spublice" była kierowniczka wydziału kultury R . Jakubenaite. —  Po kai«u 
imprezie mer podchodził i dziękował za pracę, dlatego zwolnienie było przykra 
niespodzianką*. R .  Jakubenaite, która przez 12 lat pracowała w dziale kulimy 
zaproponowano "papierkową robotę" w  dziale ogólnym. Była kierowniczy 
działu prosi sąd o przywrócenie je j na stanowisko. Twierdzi, że chce wykonywać 
ulubioną pracę.

V . Turfinavićius potwierdził, że w żadnych dokumentach nie zanotowano, 
iż kierownictwo merostwa było niezadowolone ze zwolnionych pracowników. 
N ie  mieli ani nagan, ani ostrzeżeń. W  sądzie okazali listy dziękczynne za dobrą 
pracę. ”20 lat pracowałem w Nowej W ilejce —  opowiada były starosta Nowej 
W ilejki A . Baronas. —  Gdy dowiedziałem się, że zostałem zwolniony, byteo 
załamany. Najboleśniejsze, że mer nie znalazł czasu na wytłumaczenie tej 

-
Cztery sprawy zarząd miejski już przegrał. Sąd przyznał byłym starostom 

Zwierzyńca i Źirm uni po 12, byłej zastępczyni kontrolera samorządu J. 
Daunoravićiene —  3 i byłemu doradcy rady, V . Śapalasowi— 6 wynagrodzeń 
miesięcznych jako kompensatę. V . Turćinavićius obliczył, że po przegrania 
wszystkich spraw, samorząd musiałby zapłacić byłym pracownikom 80-90 tya. 
litów. Przypuszcza jednak, że tak się nie stanie.

Orzeczenie sądu dzielnicowego samorząd zamierza zaskarżyć w 
okręgowym, a gdyby zaszła potrzeba, także w  Sądzie Najwyższym:

LIETUYOS.L l L l  U  V U d iryt as
• W "Znamionach czasu” czytam y:
•Demokratycznej Party Pracy zostało sprawować władzę dokładnie przez 

rok. Odtąd prawie wszystkie odbywające się w  kraju wiece, interpelacje i po 
prostu wypowiedzi polityków lub przedsiębiorców można oceniać tylko w 
kontekście zbliżających się wyborów do Sejmu.

Jednym z najwyraźniejszych cech tej epoki jest widmo rozwścieczonego 
właściciela wkładów, błąkające się po Litwie.

W  ciągu trzech lat rządów D P P L  w  kraju zjawiły się dziesiątki, i  może 
nawet setki tysięcy właścicieli wkładów, którzy w  bankach i spółkach stnrili 
setki milionów litów. O  głosy tych właścicieli wkładów i rujnującą siłę 
rozpoczęła się zawzięta walka, prawdziwe wielkie wyścigi.

Przed kilkoma tygodniami szef rządu nagle oświadczył,-że każdemu, bo
stracił wkłady, władze zwrócą po 2  tysiące litów, chociaż przed kilkoma miesią­
cami nawet słyszeć o tym nie chciał.

Wczoraj całkiem już zblakły na litewskiej arenie politycznej Sajudś' 
Związek Emerytów "Boćiai" pod siedzibą wileńskiego Sejmu zorganizowały 
akcje ludzi, którzy stracili oszczędności.

W  przededniu do właścicieli wkładów spółki E B S W  Kauno HoWing** 
zwrócił się przez dwie stacje telewizyjne, w  których grupa E B S W  ma niemało 
akcji, prezydent grupy E B S W  G . Petrikas.

Przemówienie tego działacza politycznego i biznesmena jest warte 
Członek Rady Związku Liberałów, przedsiębiorca i trener zapaśników*^® 
jedno z najtkliwszych i zachęcających do rozprawienia się z dziennikarz^ 
przemówień, kiedykolwiek wygłoszonych po przywróceniu niepodległość 
twie.

" W  razie dalszego nieodpowiedzialnego i szkodliwego zachowy*^^ 
dziennikarzy bądź osób urzędowych będziemy zmuszeni ogłosić 
wkładów ich nazwiska i adresy. Być  może u nich właśddełe wkładów 
mogli odzyskać swe oszczędności" —  oświadczył G.Petrikas. jeden jp | |3 j 
ników partii, która we wszystkich czasach i we wszystkich krajach konse**® 
tnie wypowiadała się za nietykalnością osoby prywatnej i  jej mienia.

Liberalizm na Litwie odsłonił nową kartę, która przyrównujeK P *  
europejskiej doktryny ze zgrupowaniami młodych Litwinów, ligi | | | » |  ■ 
komunistów. Litewski Związek Liberałów po wspomnianym oświada**1 
Petrikasa już może ogłosić datę swego politycznego pogrzebu.(-)•.... .gói

Stało się tak dlatego, że za kulisami władzy, w kolejce do protekcji i 
nigdy nie było za dużo miejsca, a ostatnio, gdy upada wiele biznesów, 
się aż nazbyt ciasno. . - '

Można więc wnioskować, że wymowna groźba prezydenta 
wymierzona w  dziennikarzy, ostrzeżenie, by nie dencrwowaliJ j l jM W j  
wkładów Holdingu, wskazuje na to, że kierownictwo tej grupy 
nansowej po prostu jest w rozterce. Tak czułby się każdy, maj$c 
miecz 19 milionów dolarów U S A  długu.

W  ostatnich latach podobnie czuł się bank "Sekundćs". "Lavcra |gggg j 
"Fldus" i dziesiątki innych spółek, które chciały nauczyć Litwę żyć * 
zadławiły się wysokimi procentami*. .
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^  ■ WUeóskf: sztuka współczesna —  "Koncert"
Spotkania Sceny Feliksa Falka. Głównym organiza-

: . j. 2 kolei, podofr- torem Spotkań jest nasze Polskie
** ’ Studio Teatralne.

—  A  więc w sumie —  sześć 
teatralnych wieczorów. W  dzisiej­
szych czasach kryzysowych 
pochłonie to pewne sumy. 
Znalazła Pani na tę imprezę spon­
sorów?

—  Właśnie czekałam na to py­
tanie, bo korzystając z łamów prasy 
chciałabym  ich tu wszystkich 
wymienić i przy okazji serdecznie 
im podziękować. A  więc przede 
wszystkim: Ministerstwo Kultury i 
Sztuki w Warszawie— sponsoruje 
dwa teatry z Polski, z Krakowa i 
Opola. Wspólnota Polska —  po­
krywa wydatki Sceny Polskiej z cze­
skiego Cieszyna. Konsulat Gene­
ralny w W ilnie —  opłaca salę w 
"Rusdramie". Wileńska kawiarnia 
"Alina" —  w całości utrzymuje te­
atr z Nowego Jorku, zapewnia im 
nocleg i wyżywienie, biuro rekla­
mowe "M ilia" drukuje nam grati­
sowo afisze, programy, zaprosze­
nia. Pomoc finansową na imprezy 
organizacyjne zadeklarowały. De­
partam ent d/s Regionalnych 
Mniejszości Narodowych, Spółka 
Akcyjna "Klon", Firma Ubezpie­
czeniowa, Polska Księgarnia Pry­
watna w W ilnie "S.K.", Prywatna 
Firma E J.

— Teatry profesjonalne i ama­
torskie. Czy w Pani odczuciu nie 
trąci to... dysonansem?

— Impreza, już w pewnym sto­
pniu tradycyjna, bo odbywa się po 
raz drugi, przebiega pod hasłem 
Spotkań. Nie jest to zatem "wyścig" 
zespołów amatorskich z zawodo­
wymi, ale w łaśnie spotkania. 
Ponadto, inicjatorem i organizato­
rem imprezy jest nasze, wileńskie 
Polskie Studio Teatralne, amator­
skie, więc...

—  W ięc pozostaje już tylko 
poinformować czytelnika —  który 
teatr, kiedy i o której godzinie wy­
stąpi

—  Co też uczynimy już bliżej 
imprezy.

—- Dziękuję za rozmowę.
Rozmawiała Ałwłda ROLSKA 

NA ZDJĘCIU: kierownik a r­
tystyczny Wileńskiego Polskiego 
Studia Teatralnego Lilija Kiejzik 
(po prawej) z p. Julittą Szylar z 
Nowego Jorku (Polski Instytut 
Teatralny) podczas ubiegłoro­
cznych I Wileńskich Spotkań Sce­
ny P o lsk ie j.  "P an i S zy lar  
towarzyszyła aktorce nowojor­
skiej Ninie Polan. Spodziewamy 
się, i i  obie pauie będziemy znowu 
już niezadługo witali w Wilnie"— 
mówi organizatorka Spotkań Lili­
ja  Kiejzik.

Fot Marian Paluszkiewicz
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Z  wileńskiej ulicy

W "Białym Sztralu", na Zamkowej
Stosunkowo od niedawna mamy w Wilnie 

kawiarnię o przedwojennej nazwie 'Biały SztraP 
(był także przed wojną'Zielony" na Mickiewicza 12, 
obecnie al. Giedymina) i "Czerwony* (przy tejże 
ulicy pod nr. 22). Szczerze mówiąc, nic poza nazwą 
w kawiarni tej się nie ostało. Nawet ciastka są 
mierne, na co zwróci uwagę pewien warszawski 
dziennikarz, "stary" wilniuk — ongiś stały bywalec 
u "Białego Sztrala", albo inaczej "Pocztowym" zwa­
nym.

Nie tylko jednak z wypieków słynął ten lokal. 
"Panująca w Wilnie moda występów artystycznych 
w kawiarniach itp. lokalach rozrywkowych — pisał 
na początku 1940 roku krytyk teatralny Józef 
Maśliński— wydobywa, jak się okazuje, tzw. nowe 
talenty".

Dalej autor mówi o jednym z inteligentniejszych 
zespołów, nazywającym się "Happy Boys", 
występującym u "Pocztowego Sztrala". Właśnie w 
szeregach czwórki śpiewaczej tego zespołu był 
późniejszy znakomity aktor czołowych scen pol­
skich Igor śmiałowski, który z kolei w swej książce 
pt "Cała wstecz" pisze, co następuje:

"Na szczęście, w okresie niemieckiej okupacji, 
kiedy biały kitel symbolizował kelnerską robotę, 
miałem możność studiowania w Podziemnej Szko­
le Teatralnej. Powstała ona wówczas w Wilnie pod 
egidą dyr. Mieczysława Szpakiewicza Moja przy­
szywana ciotka— Stanisława Perzanowska, także 
działała w tej szkole i ona to wciągnęła mnie 
wcześniej jeszcze, bo na początku roku 1940, do 
powstającego w litewskim już Wilnie kabaretu lite- 
racko-artystycznego "Ksantypa", którego 
założycielem , kierownikiem literackim  I 
wspaniałym nietypowym konferansjerem był Ja ­
nusz Minkiewicz — popularny "Minio"...

. ...Minio, tak nazywali go przyjaciele, pod­
ówczas młody, przystojny, a już lekko pochylony, 
z dużą czupryną bardzo ciemnych włosów, z uj­
mującym uśmiechem, uścisnął moją dłoń i

zupełnie serio, co mnie wówczas bardzo zdziwiło, 
powiedział:

— Wspaniale, mamy już gwiazdę —. Halinkę 
Mintorowiczównę, a teraz Stasia daje nam pana i w 
ten sposób mamy parę amantów...

Uśmiechnąłem się na takie określenie mojej 
osoby. Podeszliśmy do fortepianu. Janusz podał 
mi tekst, jak się później okazało, swojego pióra, 
przy fortepianie zasiadł Leon Pommers, ten, który 
po wojnie miał w Stanach swoją bardzo znaną 
orkiestrę.

Duet "Ja bez ciebie, ty beze mnie" śpiewaliśmy 
potem z Mintorką, przepraszam, z Mintoro- 
wiczówną, przez wiele wieczorów i, o ile pamięć 
mnie nie myli, z dużym powodzeniem.

Najbliższym przyjacielem Minkiewicza w owym 
czasie był znakomity światek Karpiński Często 
bywał gościem w naszym teatrzyku, a na wieczor­
nych spektaklach nie mógł nie bywać, bowiem 
jego dogadywanki i wtrącania się w Januszowe 
konferansjerskie zabawności dodawały wieczoro­
wi niepowtarzalnego uroku.

Janusz ripostował i ta para doprowadzała 
widownię, mimo czasów wojennych, do homerycz- 
nego śmiechu. Pamiętam jego żarcik na temat 
Marty Mirskiej, która także tam stawiała swoje pier­
wsze kroki. Śpiewała i tańczyła walczyka z refre­
nem:

"To walczyk, to walczyk wileński..." Delikatna 
scenka trzęsła się w takt walczykowych pas Marty, 
a za kulisami, zakochany w niej po uszy inżynier 
ełektiyk, Stefan Zalc, chłonął to zjawisko wszystki­
mi zmysłami Minio uśmiechał się i nuci:

Co pani tańczy, pani Zalc.
To nie majufes, to jest walc.
Siłą "Ksantypy", poza Minkiewiczem, były 

świetne teksty, a jak wiadomo— "Kabaret tekstami 
stoi". A więc: Tuwim, Hemar, Słonimski, Kiersno- 
wski, Jurandot, Światek Karpiński (tragicznie tam 
zmarły) no i Minkiewicz...

Z  "Ksantypą" wiąże się także wspomnienie 
dosyć zabawne. Mama dzisiejszej naszej gwiazdy, 
Majki Komorowskiej — urocza Inia — z nami 
wówczas w tym teatrzyku działała Kiedyś na próbę 
przyprowadziła ze sobą małą córeczkę— urokliwą 
dziewczynkę. Wszyscyśmy ją zabawiali, żeby się 
nie nudziła aż w pewnej chwili uniosłem ją do góry 
i postawiłem na podeście scenicznym. Moś zapali 
reflektor i dziecko ubawione zaczęło robić pas ta­
neczne. Biliśmy brawa i mała promieniała 
szczęściem...

...Takie były początki kariery artystycznej Mai 
Komorowskiej..."

Ech, wspomnienia, wspomnienia.. -
Halina JOTK1AŁŁO

NA ZDJĘCIU: wejście do kawiarni "Biały 
SztraP (nazwa po wojnie została zlikwidowana) 
— działającej od początku naszego stulecia 
przy ul. Zamkowej, w domu od końca XIX w. 
należącym do K. Sztrala, z którego Inicjatywy 
zrekonstruowany został wg projektu architekta 
Połozowa. Budynek wyróżnia się wśród okoli­
cznych kamienic bogactwem elementów deko­
racyjnych. Szczególnie piękne są metalowe 
ogrodzenia, zdobiące okna I drzwi

Fot Marian Paluszkiewicz

Jutro zostanie uruchomiony 
trzynasty most przez Wilię

W  okresie minionych 20 lat zbu­
dowano i oddano w Wilnie do użytku 8 
mostów przez W ilię  i kilkanaście nad 
Wilenką. Siedem lat temu (w  1968 r.) 
rozpoczęto budowę mostu dla pie­
szych przez W ilię, przez który byłoby 
można ze śródmieścia szybko i dogod­
nie dotrzeć do centrum handlowo-kul- 
turalnego. Jest to trzynasty most przez 
W ilię. Przerzucono go o  400 metrów 
niżej Mostu Zielonego na osi ulicy J . 
Tu masa -Vai2gan łasa. Nowy most dla 
pieszych ma 2S0 metrów długości. 
W łaściw ie  składa się on z dwóch 
mostów, jeden dwuprzęsłowy metalo­
wy przez rzekę (135,5 m ) i drugi —  
4-przęsłowy żelbetow y poprzez 
przyszły system  dekoracy jnych  
stawów, którego bodowy jeszcze nie

rozpoczęto i wątpliwie, czy podejmie 
s ię  te  prace  z przyczyny braku 
pieniędzy. Na 24-metrowym odcinku 
między tymi mostami powstaje kawiar­
nia, która ma być zakończona w roku 
następnym. Autorem projektu kawiar­
ni jest A. Nasvytis.

Po rozpoczęciu robót w 1988 r. 
budowa mostu przebiegała szybko: 
ustawiono wszystkie osiem filarów, 
zmontowano cztery żelbetowe przęsła 
mostu. Było  rzeczą zupełnie realną 
przekazanie tego mostu do użytku w 
1990 roku. Niestety, w  1969 r. prace 
czasowo wstrzymano, bowiem w okre­
sie blokady gospodarczej huta w  Cze- 
repowcu kategorycznie odmówiła do­
starczania metalu dla Litwy. Później, 
dzięki wielkim staraniom zdołano

sprowadzić 400 ton metalu z obwodu 
donieckiego, a z Woroneża— konstru­
kcje mostowe. Więc zaistniała realna 
możliwość, aby zakończyć most w  roku 
1992. Niestety, samorząd miejski nie 
znalazł chociażby części środków na 
zakończenie przynajmniej mostu me­
talowego przez Wilię. W  ciągu kolej­
nych lat jego konstrukcje rdzewiały i 
niszczały.

Nareszcie w tym roku wyasygno­
wano pieniądze na zakończenie mostu. 
Prace przebiegały dość sprawnie.

Wreszcie wczoraj nastąpiło wy­
próbowanie mostu. Odbywało się 
to pod kierunkiem dr nsuk techni­
cznych doc. A . Steponavićiusa. Ko­
misja państwows stwierdziła, że 
obiekt odpowiada wszelkim wymo­
gom i zaaprobowała go do użytku. 
Ju tro  nastąpi oficjalne otwarcie 
mostu.

Inż. Napoloonas DUDA
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Kongres przyjął końcową 
wersję poprawki Browna

Konferencja Senatu i Izby Reprezentantów Kongresu U S A  uchwaliły 
wspólną, ostateczną wersję tzw. nowej poprawki Browna, czyli ustawy mającej 
ułatwić przyjęcie do NATO krajów Europy środkowowschodniej.

"Poprawka o Uczestnictwie w  NATO " jest częścią ustawy o amerykańskiej 
I pomocy zagranicznej, która jest jeszcze przedmiotem debaty obu izb Kongre- 
Isu. Prezydent Clinton zagroził wcześniej, ze nie podpisze tej ustawy, jeżeli 

[przewidywać ona będzie zbyt wielkie cięcia pomocy dla Rosji; temat ten jest 
[jeszcze dyskutowany.
■■Poprawka Browna, zgłoszona przez republikańskiego senatora o tym 
I nazwisku, zobowiązuje prezydenta U S A  do. wymienienia w  ciągu dwóch 
I miesięcy co najmniej jednego państwa wschodnioeuropejskiego, jako najlepiej 
[spełniającego warunki członkostwa w  NATO. Wyróżnienie tego ródzaju 
I kwalifikowałoby ten kraj do otrzymania pomocy, w ramach specjalnych pro­
gramów współpracy wojskowej ze Stanami Zjednoczonymi.

□Gdyby natomiast nie wymienił w ciągu 60 dni co najmniej jednego pra­
wdopodobnego kandydata do NATO, Kongres może administracji cofnąc 
fundusze na Partnerstwo dla Pokoju,

Administracja Clintona, która mimo deklaracji gotowości do rozszerzenia 
NATO nie chce podać harmonogramu tego rozszerzenia, na legała w ostatnich 
niesiącach na Kongres, aby zrezygnował z poprawki Browna. Polonia 
imeiykańska, z kolei, prowadziła z rozmachem akcję na rzecz uchwalenia 

ustawy. W  przeddzień konferencji obu izb Kongresu prezes KPA , Edward 
Moskal, wysłał list do sekretarza stanu Warrena Christophera z apelem, by n je 
blokował poprawki. Je j uchwalenie jest dużym sukcesem polskiej społeczności 

USA.

USA-Chiny

Spotkanie Clinton —  Jiang Zemin 
bez konkretnych rezultatów

Wtorkowe spotkanie prezydentów Chin i USA , Jiang Zeminga i B illy  
Clintona było „bardzo produktywne” —  powiedział po jego zakończeniu rze­
cznik Białego Domu Mike McCurry.
'i J | o  zakończeniu spotkania, nie wydano*żadnego komunikatu lub 
oświadczenia dla prasy. Nie wiadomo więc, czy doszło do konkretnych 
uzgodnień. Rozmowa, którą zaplanowano na godzinę, trwała dwie godziny i 
miała przede wszystkim na celu przełamanie impasu w stosunkach między 
Waszyngtonem a Pekinem.

Przed rozpoczęciem spotkania Zemin powiedział, że w  rozmowie z Clin­
tonem poruszy sprawę Tajwanu. Pewien dyplomata amerykański powiedział 
j później, że sprawa ta była jednym z wielu tematów omawianych podczas 
(potkania i że w przyszłości kwestia ta nie zdominuje stosunków amerykańsko- 
chińskich. '■

^Glinion próbował nakłonić chińskiego przywódcę do rezygnacji przez 
Pekin z-prób jądrowych. Anonimowy urzędnik administracji waszyngtońskiej 
powiedział, że Zeming „pozytywnie zareagował" na sugestie Clintona, ale 
niczego konkretnego nie obiecał.

Chorwacja

Tudjman grozi użyciem 
siły we Wschodniej Sławonii

Chorwacja odbierze Serbom siłą Wschodnią Sławonię, jeśli do końca 
listopada to terytorium nie wróci do macierzy' w  drodze1 negocjacji —  
oświadczył prezydent Chorwacji Eranjo Tudjman.
H  Serbia i Chorwacja są "bliskie rozwiązania" sprawy regioriu znajdującego 

od 1991 roku pęd kontroląsecesjonistów serbskich, jednakże Zagrzeb nie' 
jest gotów "odkładać bez końca uregulowania tej kwestii"—  powiedział Tudj- 
iman.

-Armia chórwacka zaczeka na koniec negocjacji, które powinny się 
[rozpocząć w przyszłym tygodniu w Stanach Zjednoczonych i jeśli będzie trzebą, 
także do końca mandatu sił O N Z  w Chorwacji, upływającego:30 listopada1, 
zanim podejmie Operację we. Wschodniej; Sławonii podkreślił prezydent 
Chorwacji.

j i  Jednakże Tudjman ponownie ostrzegł, żę dłużej nie zamierza czekać i 
I uważaj że armia chorwacka jest w stanie odzyskać to terytorium w  "ciągu kilku 

naWet jeślrwmiesza się w to Serbia, która graniczyjze Wschodnią Slawo- 
ImąT , tS

Rosja

Komandosi zrabowali 12 min rubli '
Rosyjscy komandosi, którzy we wtorek wieczorem zaatakowali lotnisko w 

sąsiadującej z Czeczenivą'Republice lnguskiej, zrabowali co najmniej 12 min 
rubli (2 600 doi.) —  oświadczył w  środę przedstawiciel gabinetu prezydenta. 
Inguszetii Rusłana AuszeWa.

Generał Auszew, który jest członkiem rosyjskiej Rady£ederacj i , zażądał 
rosyjskich parlameńtanwstów zbadania okoliczhOscitego wydarzenia.
We wtorek- oddział około 30 komandosów rosyjskich zajął szturmem 

lotnisko cywilne w Sliepcowsku, na terytoriurifInguszetii, sąsiadującejzCze- 
czenią, sądząc, że zostało ono wcześniej opanowane przez bojowników 
Dżdćhara Dudajewa. W  wyniku ataku jeden cywil zginął, a 6 zostało rannych.

, Według gabinetu inguskiego prezydenta, po odejściu rosyjskich spado­
chroniarzy odkryto, że z kasy na lotnisku znikiięło 7 min rubli, a kolejne 5 min 
z pobliskiej kawiarni.

Francja-Australia

Próby jądrowe wywołały zniszczenia
Francuskie próbynukleąrnena południowym Pacyfiku spowodowałyzna- 

czne pęknięcia w atolu, gdzie są. przeprowadzane, i wyginięcie zastraszająco 
wielkiej ilości ryb —  pisze w środę australijski dziennik powołując się na 
francuskie źródła.

Raport opracowany przez francuskich naukowców, na który powołuję się 
dziennik "The Sydney Moming Herald", wskazuje, że podziemne próby z 
bronią jądrową wywołały większe zniszczenia niż prowadzone wcześniej próby

Ze świata
26 października 1995 r.
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ONZ

Po zakończeniu jubileuszowej sesji
Światowi przywódcy zakończyli bezprecedensowe obchody 50 rocznicy 

założenia ONZ, obiecując polityczne i finansowe odrodzenie tej nąjwainiejszej 
organizacji międzynarodowej, ale przedstawiając niewiele konkretnych 
przedsięwzięć ja k  cel ten ma być osiągnięty.

Przez trzy dni 185 królów, prezy­
dentów, książąt, premierów i  innych 
przedstawicieli krajów członkowskich 
przedstawiło wiele propozycji zrefor­
mowania O N Z , która znajduje się na 
krawędzi bankructwa finansowego. 
-Większość mówców udzieliła zde­
cydowanego poparcia Narodom  
Zjednoczonym, ale niektórzy wskazy­
wali też ria jej mankamenty.

E m ir  Kdw.cjtu dz iękow a ł 
światowej organizacji za jej rolę w  od­

parciu inwazji Iraku na jego kraj w 
1990 roku, ale prezydent Bośni i Her: 
cego w iny  A l ł j .a . Iz etb eg ov ić  
krytykował wspólnotę międzynaro­
dową za to, że nie udzieliła szybciej 
pomocy jego państwu.

Ostatnim mówcą, spośród gości, 
podczas jubileuszowej sesji był przed­
stawiciel Grenady, Robert Millette. 
W  sesji tej uczestniczyło łącznie 129 
szef$w  pfaństw i rządów , zaś 
pozostałych 56 pa ństw członkowskich

reprezentowariych było p fc  
przedstawicieli wysoki—.  M  H  

"Niech’ żjje ONZ!-. K | J  
krelarz generalny O Ń Z B t w  * 
wygłaszając przemówią,* 
Podkreślił, że "w ciągu 'recchsfls l 
dzma narodów spotkałate„ 7 "' 
narodów. W  ciąga cysh *»* ]
log narodów. iak chciany » 
założycieli organizacji. by, kont 
w anyw pngrjaźn ifbraien i^ J^  
trzech dniach byliśmy ̂ 3̂  | |  
rodzenia ducha San Franciico"!!* 
przed 50 laty podpisana został, - ? '1 
NZ, oznaczająca narodziny OrT* 
zacji Narodó^ Ż|ednoczonych

U ch w a ła  am erykańsk iego  K o n g resu  o p rzen ies ien iu  do m aja 
1999 roku  am basady U S A  z T e l Aw iwu do Je ro z o lim y  uważana je s t w 
sam ym  Iz rae lu  za "decyzję o historycznym  znaczeniu". Z d an iem  tam ­
tejszej prasy "n ie  chodzi ju ż  o to, czy am basada zostanie przeniesio ­
na, a le  o to kiedy to n astąp i” .

Bliski Wschód 

Izrael pewny, że będzie miał stolicę w  Jerozolimie
Arabó w . Autonomiczna 
PalestyńsHp stoi. na stanowisku.», 
wschodnia J  erozol i ma będzie stofan 
państwa p a le s t y ń s k ię g » B E ]  

. A u tonom iczne "jWładzc
Palestyńskie wezwały kraje arabit, 
do pilnego, zwołania nadzwyczajny 
szczytu. Łączy sięlo z uchwałąamen- 
kańskiego Kongresu'o przeniesień
ambasady USAz^rel Awiwu do Jen>
zolimy.

Pa lestyńczycy zwracają uwag,; w 
"katastrofalne skutki lej decyzjr i ni 
zywają ją  "bombą opóźnionya 
zapłonie". Obawiają'się. że ućffofl 
amerykańskich kongresmenów mes 
zagrozić "procesowi pokojowemu 
Bliskim W schodzuSaB 

. Palestyńczycy wzywają Bi 
Clintona,-aby zawetował udnolę 
Kongresu.

Izraelczycy są świadomi, że tó 
przeniesienie ambasady U S A  może 
być odroczone, zwłaszcza jeśli B ill 
Clinton.skorzysta z prawa weta. Nie­
mniej jednak —  według powszechnej 
opinii —  "Izrael otrzymał kapitalny 
a rg um en t", u m a cn ia jący  jeg o  
żądania, by Jerozolima została uzna­
na za izraelską stólicę.i w  całości od­
dana Izraelowi.

Izrael ogłosił w  1949 roku za­
chodnią część Jerozolimy swoją sto­
licą. W  1967 roku -armia izraelska 
zajęłą wschodnią —  arabską —  część 
miasta. To  połączenie obu części Jer­
ozo lim y pod władzą izraelską nie

zostało uznane ani przez O N Z , ani 
przez społeczność międzynarodową. 
D o  -tej pory; w  Je ro z o lim ie  
zainstalowały swoje ambasady tylko 

■ Kostaryka i Salwador. Wszystkie inne 
kraje mają swe przedstawicielstwa w 
Tel Awiwie.

Izraelczycy argumentują, że "Ży ­
dzi mieli zawsze swoją stolicę w  Jero- 
zolimie'1 i że "Jerozolima .nigdy nie 
była. stolicą arabską".'Równocześnie 
jednak trzeba pamiętać, że* Jerozoli­
ma to dla Arabów trzecie święte mia­
sto po Mekce i Medynie. Znajdują się 
tam bowiem historyczne męczety m. 
in. Al-Aksa. Mieszka tam też 150 tys.

Algieria

Trudny początek kampanii 
przed wyborami prezydenckimi

H M e m

W  Algierii rozpoczęło się oficjal­
na kampania wyborcza przed wybora­
mi prezydenckimi, które odbędą się 
16 listopada. O  stanowisko szefa pań­
stwa ubiega się dotychczasowy prezy­
dent Lam in Zerualj a także czterech 
innych kandydatów.

Zerual chce udowodnić, że pod je ­
go rządami Algieria powraca stopnio­
wo do demokracji. Opozycja — w tym 
przede wszystkim/ fundamentaliści —  
Wskażuje jednak,-że cała ta operacja 
ma wyraźny charakter propagandowy i 
nie ina mowy o autentycznych wybo­
rach. N iemal przed czterema laty 
władze algierskie anulowały wybory 
parlamentarne, których pierwszą turę

spektakularnie Wygrał Islamski Krom 
Ocalenia. -

W  pierwszym dniu kampanii —  
eksp lod ow a ły  dwa' sam ochody- 
pułapki. 8 osób zostało zabitych a  82 
odniosły rany.

Fundamentaliści stosują od pew­
nego ' czasu 'w ła ś n ie  m etodę 
podkładania ładunków wybuchowych 
w samochodach. W ładze algierskie 
mają ogromne kłopoty ze zwalczaniem, 
tego typu działalności.^

Algierczycy żyją .w  atmosferze 
strachu, Obawiają się zamachów na 
każdym kroku. N ie  ma więc mowy o - 
organizowaniu wieców przedwybor­
czych. Kampania foczy się przede

wszystkin^lrłi pośrednictwem »* 
masowego p rz e k a z ig M e ^ , ,

D la  przeprowadzenia ^ ^
trzeba będzie uruchomić ̂  
wyborczych. Aby ^
tym lokalom zaczęUij0* " . . . ^  

-.mobilizować rezerwjsió" - .0  
nach. gdzie fundamentalne* W  ̂  
wpływy, ochroń^takich 
nie- będzie pełna. Istnieje 
sobów, gy podłożyć faP 
sposób odstraszy^ | | | |  
udziału w uyborącĘfl^ B

- x  . * . trf|K*r'
NA Z D JĘC IU : lamp®0 * 

cza pod lufami . ci_T*
Fot. Er*
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Ma 100-lecie kina

1. Historia pewnej 
miłości

Znamienna tegoroczna data 
100-łecae powstania sztuki Al­

lilowej (28 grudnia 1895 r.) 
mażliwia wydobycie z archiwów 
pamęd najmilszych wrażeń z ekra- 
fą W związku z tym nie sposób 
j prmikzeć tych arcydzieł polskie- 
p Brnu, które dla wielu widzów 
Gj§ się prawdopodobnie swego 

etapem żyda duchowego i 
■dektualoego, punktami "ma- 

emocji", utrwalonych 
'"nnyiłach i sercach.

Proponowany tryptyk 
*łP°ronied filmowych podyktowa­
ł a  wyłącznie uczuciem nie- 
l^jającej wdzięczności do 

filmów, zrealizowanych 
[ J®2*) ̂ eri wieku temu, ale nie 
"Pfltych zapomnieniu, 

tórafozajemniona miłość za- 
tra*iczna» niemniej 

i j JJH  podnoszących tragedię 
do szczebla history- 

nie jest wielb i co 
?*»«. mają one swoją 
r̂ jcżnogć narodową. Austria- 
W  "iranajomą, bohaterkę 
k^®^o*ioincj" S. Zweiga, 

Eugenię
**77’ Rosjanie — biednego 

f * °  prototyp mieszkał
I W L  2 Powicfci A. 
■ij. bransoleta z granatów", 
liT ?  °atomiast — wstrząsającą 

aną przez aktorkę 
tównę w filmie Woj- 
o Hasa "Jak być ko-

m JV ?  o miłości i wojnie.
■ W i ' r ^ mtoda dziewczyna 
■  » ^  ®^l%ńrowskiej Ofe- 
łltm J ‘“ ^tclna uroda, 
|m  przynależność do
■ W ytycznego  —  *»owem

razem z symbolicznym 
i k . * ZCẑ e  oznaczającym

IwNżalu^ Udając swój
za*tanowienia,nie

ES. 1™ ̂  ukochane8°.. wy*tąptt niezapo- 
CyUHski (1927- 

11 b y łT C,^ ny FeU^ azm u'  
I A  wła8nym

ukochanego w 
brutl", 8°dnośdą zniosła 

przemoc gesta-

| P O L S K I  T R Y P T Y K  |

powców, którzy wdarli się z rewizją, 
gdyż święcie wierzyła, że w końcu 
tunelu niechybnie zapali się światło 
i wolność przyniesie tak drogo oku­
pione szczęście. Ale dla bohatera 
jej romansu takie zasklepienie się 
było więzieniem i gdy wojna się 
skończyła, porzucił Felicję, tak jak 
się porzuca celę —  nie oglądając 
się i na zawsze.

Nie, nie zginął (i późniejsza je­
go śmierć bynajmniej nie była 
śmiercią bohatera), nie emigrował, 
lecz był tu gdzieś obok, niedaleko 
Felicji, żyjącej dalej z goryczą w 
sercu, z zastygłą łzą w oku... 
Przechwalał się swymi rzekomymi 
bohaterskimi czynami w knajpach, 
gdzie znajdywał "współczujące" 
mu słuchaczki i tylko dla Felicji, 
stojącej o dwa kroki dalej, nigdy nie 
znalazł żadnego słowa.

Felicja nie stała się lady Hamil­
ton końca lat 40. Jednak sztuka 
pomogła jej utrzymać się na du­
chowej powierzchni życia. Elegan­
cka, ekstrawagancka aktorka w sa­
lonie samolotu po dwudziestu 
latach niegasnącej miłości nagle 
odnajduje tę intonację, z którą 
należy powiedzieć (i wypowiada 
głośno ku zaskoczeniu 
pasażerów!) sakramentalne słowa 
z odwiecznej roli Ofelii: "A  powia-1 
dające sowa była niegdyś córką] 
piekarza". Uwiedziona przez nie-1 
wiernego kochanka córka piekarza | 
przekształciła się w sowę, wypadła 
z kręgu ludzkiego, co zgodnie z le­
gendą było zemstą. Felicja stała się 
aktorką, z pewnością utalento­
waną 1 znakomitą jak* i Barbara 
Kraftówna, która potrafiła na bar­
dzo złożonej kanwie tematycznej 
wyhaftować psychologiczny wzór 
niezwykle piękny i wyrazisty. Na 
ekranie Felicja wciąż pozostawała 
taką jak była, a zarazem nową. 
Zycie tej kobiety, nad którym 
dążyła smutna tajemnica, wielkie 
cierpienie, nabierało nowego, dla 
nielicznych tylko znanego sensu w 
aspekde moralno-este tycznym.

(Cdn.)
Tatiana BA LTU SN IK IEN Ć , 

I N a  fotografii z la t 60 —  B a r ­
bara Kraftówna.
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LT V
7:00 —  Dzień dobry. 9.00 — Tęlę- 

anons. 9.09 — Wiadomości. "Deutsche 
Welle". 9.35 —  Wiadomości "France-2".
10.05 —  8. "Inspektor Siekiera". 10.30 — 
Lekcja fez. ang. 10.45 — 3. "CadfaoT
17.05 —  8 . "Gwar uliczny". &7|3Ó — 
Pamięć. 18.00 —  Wiadomości. 18.10 —•—I 
Gest 18.30— Rząd postanowił.. 18.45—• 
Wiadomości (roe.). 18.55 —  Tełeanons.
19.00 —  Dla dzieci. 19.25 — Teieartel.
20.10 —  Nie ma tego złego, co by na 
dobre nie wyszło. 20.30 — Panorama.
21.00 —  Sport 21.15 —  Idea i czyny.
22.00 —  50-lecie ONZ. 22.25 — Tełe­
anons. 22.30 — Telegra “Ostatnia szan­
sa". 22.55 — Kawiarnia Konrada. 23.40 — 
Wiadomości wieczorne. 23.55 — Pro­
gram sportowy "22".

LNKTV
7.00 —  Poranne koło. 9.00 — Tełe- 

skiep. 9.05 —  S. "Bez domu jest źle".
17.00 — Czas. 17.20 —  Program inf.-roz.
17.50 — Program muz. ■Wszystko!". 
18.10— Filmanim. 18.35— 8. "Bez domu 
jestżłe”. 19.30 —  Film dok. 20.00— Czas.
20.45 —  Teleśklep. Anonse. 21.00 —  
Film. 22.30 —  8 . "Monstra". 23.00 —  Film 
"Kochankowie i inni nieznajomi".

BAŁTYCKA TV
7.30 —  S. Tak  świat się kręci*. 8.30

—  Program "Deutsche Welle". 18.15 —  S 
Nowości bałtyckie. 18.20 —  Film anim.
18.30 —  Gra muzyczna "Szczęśliwa 
ręka!". 19.30 —  NBA z bliska. 20.00 — 
Dziwne sprawy. 20.30 —  S. "Manuela".
21.00 —  S. Tak świat się krecT. 21.50 -f- 
Nowości bałtyckie. 22.00—  S. "Manuela".
22.30 —  Film.

TELE-3
7.30 — CNN. 8.00— Film anim. 8.30

—  8. "Santa Barbara". 9.30 — Muzyka i 
święte słowo. 10.00 —  Reforma ochrony 
zdrowia. 17.00 —  Teletekst 17.30 —  S. 
"Buntownik-2". 18.30 —  S. "Okawango".
19.00 —  Muzyka. 19.15 —  100 proc.
19.30— S. "Santa Barbara". 20.30—  Film 
anim. 21.00 —  Wiadomości. 21.15 —  - 
Nowości za sportu. 21.30— 8. "Zmieńcie 
otoczenie”. 23.00 —  Wiadomości. 23.15
—  Nowości ze sportu. 23.25 — 100 proc.
23.40 —  Dzikie południe.

WILEŃSKA TV
18.00 — 8. "Jeden do dziesięciu”.

18.30 —  Dziś w  miasteczku. 18.45 —  - 
Tablica ogłoszeń. 18.50— S. "Drobnostki 
życia*. 19.20 —  Sport w tygodniu. 19.50
—  Film "Najemni mordercy”. 21.30 —  3. 
"Nocny u par. 22.30—  Program o energe­
tyce. 22.45 — Dziś w miasteczku. 23.00
—  Wszystko to — rock and roM.

KOWIEŃSKA TY
7.00 — 10.30 — Studio 300.7.00 —  

Ekspres poranny-1. 8.25 — 8. "Kameleo­
ny-. 8.55 —  Ekspres poranny-2. 9.30 —  
8. "Kopciuszek". 10.20 —  Mój dom —  
moją twierdzą. 10.30 — Program "Deut­
sche Welle". 18.00 —  Tełenotee. 18.40 —
S. "Kopciuszek*. 19.30 — Film dok. 20.00 
— Wiadomości. 20.20— Film anim. 20.30 
— W  świede muzyki. 21.10— Film 'Dwaj 
i jedna*. 22.35— Anonse, muzyka. 22.45
—  8. "Kameleony”. 23.05 —  Tełenotee.
23.20 —  Ukrytą kamerą 23.25 — Mono­
logi wieczorne.

IKANAŁ
5.00 —  Poranek. 8.00 —  Dziennik. 

8.15— 3. Kobieta z tropików. 9.05— Aby 
pamiętano. 9.45 —  Klub podróżników. 
10.40— 8mak. 11.00— Dziennic. 11.10—  
Soófca TVR • W . 11.80 —  Flm Ten sam 
Munchhausen”. 13.00—  3  "Droższe nad 
życie". 14.00 —  Dziennik. 1420 —  Flm 
anim. 14.40— Lego-gol 15.10— Tm-tonic.
15.35 —  8. "Helene i chłopcy". 18.00 — 
Rockowa lekcja. 18.30— Siedem dni spor­
tu 17.00 —  Dziennic 17.20 —  8. "Kobieta 
z tropików”. 18.10 — Godzina szczytu.
18.35 — Loteria “Milion". 19.00 —  Jeden 
przeciwko jednemu 19.45— Dobranocka.
20.00— Czas. 20.50— Flm. 22.35— Wóz 
muzyczny. 23.00 — Dziennik. 23.10 — Cd. 
wozu muzycznego. 23.30 —  S. “Miastecz­
ko Tween Peaks". 0.20— Siedem dni spor­
tu 1.50 —  8. "Droższe nad łydę".

TV POLONIA
10.10— Program dnia. 10.15— "Pol­

skie ABC"— program dla dzieci. 11.00— 
Komedianci: "Fakty I fikcje —  czyli Nina 
AndrycZ*. 11.50— Sylwetki: “Sen o Vicło- 
rlf — reportaż. 12.20 — "Dziennik TV* —

. satyryczny program. 12.30 — "Raj— pro­
gram redakcji katolickiej". 13.00 —  
Wiadomości. 13.10 —  Agrobiznes —  rol­
niczy program informacyjny. 13.15 :— 
"Rajska jabłoń" — film fab. prod polskiej. 
14̂ 55 — Tańczyć jak mistrzowie" — Bie-

lefeld'94. 15.25 — Rozmowa dnia. 15.55
— Powitanie, program dnia. 16.00 — Pa­
norama. 16.20— Tańce w dawnej Połsce.
18.35 — Magazyn katolicki. 17.00 — Mu­
zyczna Jedynka. 17.30 —  "Cywilna kon­
trola nad wojskiem*. 18.00 — Teleex- 
press. 18.15— "Wow” odc. 1 (13) —  serial 
dla młodych widzów, raz. Jerzy 
Łukaszewicz. 18.40— Mielec — reportaż.
19.00 —  "Wielka miłość Balzaka* ode. 5 
(7) — "Spotkanie w Sankt-Petersburgu”
— serial prod. polsko-francuskiej. 20.00 

• — "Auto-Moto-Klub"— magazyn sportów
motorowyoh. 20.20 — Dobranocka.
20.30 — Wiadomości. 21.00 — Studio 
kontakt. 21.30 — "Maryla Rodowicz w 
Buffo" cz. 2.22.00— Panorama 22.30 — 
Wieczór z Kazimierzem Kutzem "Zapach 
orchidei". Jan Frycz, Ewa Ciepiela. 0.25 
1— Program na piątek. 0.30 —  Kilka trud­
nych pytań. 0.55 — Przegląd publicysty­
czny. 1.55 — Panorama. 2.25 — "Sport 
telegram". 2.30 — Sport z satelity. 3.10— 
Komedianci: "Fakty i fikcje —  czyli Nina 
AndrycZ.

TVP-1
10.00 —  Wiadomości. 10.10 —  Ma-

Gimnastyka buzi I języka 10.55— Poroz­
mawiajmy o dzieciach. 11.05 —* "Zabój­
stwo jest karalne” — serial kryminalny 
prod. niemieckiej. 11.50— Muzyczna Je ­
dynka 12.00 —  Gotowanie na ekranie —-- - 
magazyn kulinarny. 12.20— To jest łatwe
—  oczko, w prawo, oczko w lewo. 12.30
— Taki jest świat. 13.00 —  Wiadomości
13.10 —  Agrooiznes — rolniczy program |

' inform acyjny. 13.15 —  Magazyn 
notowań. Czwartkowe spotkania z przy­
rodą. 13.40 —  Klinika zdrowego 
człowieka (krwiodawstwo w Polsce).
14.00 — Strzał w dziesiątkę. 14.05 — 
Między nami zwierzętami. 14.25 — Strzał 
w dziesiątkę. 14.30 — Sposób na Afrykę.
15.00 —  'Zwierzęta świata" "Kirawira — 
rzeka krokodyli" — serial prod. angiel­
skiej. 15.30 — Strzał w dziesiątkę. 15.35
— Brzuch (magazyn poświęcony warzy­
wom). 15.50 — Program dnia 16.00 — 
Potop popu— magazyn muzyczny. 16.30 
— "Domowe ZOO"— "Szalony pomysP—  
serial prod. słowackiej. 17.00— "Gawęda 
muzyczna mistrza" — Urszula Dudziak.
17.25 —  Dla dzieci: Król zwierząt — quiz 
przyrodniczy. 17.50 — Kalendarium XX 
wieku. 18.00 —  Te leex press 18.20 — 
Filmidło —  magazyn filmowy. 18.40 — 
Automania. 19.05— Tata Major"— serial 
komediowy prod USA. 19.35— Magazyn 
katolicki. 19.50— Wieczorynka 20.00 — 
Kilka trudnych pytań. 20.30 — 
Wiadomości. 21.10 —  "Zar tropików” — 
serial prod. izraelsko-kanadyjsjtiej. 22,05
— Wieczór publicystyczny. 23.35 — Dia­
riusz — magazyn rządowy. 24.00 — 
Wiadomości gospodarcze. 0.15 — Pegaz
— tygodnik kulturalny. 0.45 — "Kino eu­
ropejskie"—  serial dok. prod. angielskiej.
1.45 —  Hity Jedynki.
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LT V
8.00 — Dzień dobry. 9.00 — Tełe­

anons. 9.05 — Wiadomości. "Deutsche 
Welle*. 9.35 — Wiadomości "France-2".
10.05 — S. Inspektor Siekiera*. 10.30 — 
Magazyn sztuki "Galeria". 16.55 — Nie­
dzielne atelier fotograficzne. 17.30— Ma­
gazyn "StyP. 18.00— Wiadomości. 18.10
— S. "Inspektor Siekiera”. 18.35 —  Lekcja 
jęz. ang. 18.50 —  Wiadomości (roś.).
19.00 — Dla dzieci. 19.25 —  Tełeanons.
19.30 —  Sześć kontynentów. 20.00 — 
Odgłosy. 20.30 — Panorama 21.00 — 
Sport 21.15 —  8. "Cecile jest martwa*.
21.40 — Aleja Laisyes. 22.00 —  Tełe­
anons. 22.05— Hotel muzyczny. 23.05— 
Wiadomości wieczorne. 23.20 — Film 
"Centralna stacja*.

L N K T Y
7.00 — Poranne koło. 9.00 — Tele- 

sklep. 9.05 — 8. "Bez domu jest źle".
17.00 — Czas. 17.20 — "Kroniki radziec­
kie*. 18.10— Film anim. 18.35 — S. "Bez 
domu jest źle". 19.30 —  Przegląd 
wydarzeń kryminalnych "Czarny piątek".
20.00 —  Czas. 20.45 — Teleśklep. Anon­
se. 21.00 —  Telegra Tak. Nie". 21.55 — 
"Bulwar show*. 22.30 — Program muz. 
•Wszystkol". 22.55 — Film "Ostateczna 
sprawiedliwość*.

BA ŁTY C K A  TV
7.00—  S. "Manuela*. 7.30 — S. Tak 

świat się kręci". 8.30 — Program "Deut­
sche Welle*. 18.15— Nowości bakyckie.
18.20 — Film anim. 18.30 — Mistrzostwa 
LLK, "Atletas" — "Silutó". 20.00 — "Ja, ty l 
Inni". 20.30 — S. "Manuela*. 21.00 — S. 
Tak świat się kręci". 21.50 — Nowości 
bałtyckie. 22.00 — S. "Manuela*. 22.40 —' 
Film "BbT.

TELE-3
7.30— CNN. 8.00 — Film anim 8.30

Na dworze zapada zmrok. Fajwel 
przechadza się po rynku. Podbiega do 
niego nieznajomy Żyd i uderza go w 
twarz. Nagle cofa się i przeprasza:

—  Pro szę  s ię  n ie  gn iewać! 
Sądziłem, że to mój były wspólnik Jan ­
kiel...

—  A  gdyby Jankiel? —  reaguje 
ostro spolićzkowany. —  To czy wolno 
tak bić bez opamiętania?!

—  Ja  pana nie rozumiem! —  od­

powiada napastnik. —  Co pana ob­
chodzą moje porachunki z byłym 
wspólnikiem?

—  Wczoraj— dzielą się nowinami 
pracownicy wytwórni win —  Nowicki 
wpadł do beczki.

—  I nie zachłysnął się? —  pyta 
jeden z nich.

—  Odzie tam! Dwa razy wypłynął 
po zakąskę.

Wrona spogląda na samolot od­
rzutowy i mówi do swojej przyjaciółki:

• —  Nie-rozumiem, jak ten ptak 
może lecieć tak szybko...

Na to przyjaciółka:
. —  Też byś tak poleciała, gdyby ci
podpalono ogon!

— S. "Santa Barbara". 9.30 — Flm dok.
17.00 — Teletekst 17.25 — 8. "Buntow­
nik-2". 18.15 *—-100 proc. 18.30 — Mi­
strzostwa LLK. “Atletas* — "Silute*. 20.00
—  S. ‘ Santa Barbara*. 21.00 — 
Wiadomości. 21.15— Nowości ze sportu.
21.30 — S. “Góral-2*. 22.30— W  świede 
rozrywki. 23.00 — Wiadomości. 23.15 — 
Nowości ze sportu.' 23.25 — 100 proc. 
23.40 — Muzyka.

W IL E Ń S K A  TV
7.40 —  Nie z tej nogi... 8.20 — 

90x60x90. 8.40 — Kanał muzyczny. 9.00
—  8. "Jeden do dziesięciu”. 9.50— Patrol 
drogowy. 10.00 —  Sport w tygodniu.
10.30 — 8. 'Nocny upał”. 12.15 — 
90x60x90.12.30— Legendy rocka 13.45
—  Apteka. 18.00 — 8 . "Jeden do 
dziesięciu". 18.30 — Dziś w miasteczku 
18.45 — Tablica ogłoszeń. 18.50 —- 8. 
"Drobnostki życia”. 19.25— Legendy ro­
cka 20.30 —  Film ‘Pierwsze oczarowa­
nie”. 22.50— Dziś w miasteczku. 23.05— 
Nowości postmuzytd. 23.20— Muzyki nie 
zmusi się do milczenia

K O W IEŃ S K A  TV
7.00 — 10.30 — Studio 300:7.00 — 

Ekspres poranny-1.8.25 — 8. "Cioteczka 
Fletcher”. 9.15 —  Ekspres poranny-2 
9.30— 8. "Kopciuszek". 1020— Mój dom
— moją twierdzą. 10.30 — Program "De­
utsche Welle”. 18.00 — Tełenotes. 18.45 
— 8 . 'Kopciuszek*. 19.30 — TOP 40 Nie­
miec. 20.00— Wiadomości. 20.20— Film 
anim. 20.40 — Dla dzieci. 21.00 — 3. 
"Cioteczka Fletcher". 21.45— S. "Naresz­
cie dzwonek!*. 22.35 — Wizja 23.05 — 
Moim zdaniem... 23.20— Ukrytą kamerą. 
23.25 — Monologi wieczorne. 23.30 — S. 
"Policjanci z Miami". 0.20 — Playboy.

I  KAN AŁ
5.00 — Poranek. 8.00 — Dziennik.

8.10 —  S. "Kobieta z tropików”. 9.00 — 
Jeden  przeciwko jednemu. 9.45 — 
Poświęcenie obrazu Matki Bożej. 10.25— 
Dopóki wszyscy w domu. 11.00— Dzien­
nik. 11.10 —  Spółka TVR "Mir". 11.50 — 
Film Ten sam Munchhausen”. 12.50 — 
Film anim. 13.05 — 3. "Droższe- nad 
życie". 14.00 — Dziennik. 14.20 —  Film 
anim. 14.40 —  Nowa rzeczywistość.
15.00 —  Stara stara bajka 16.20 — Sie­
dem dni sportu. 17.00 — Dziennik. 17.20 
— S. "Kobieta z tropików”. 18.10— "Dzikie 
pole". 18.25— Człowiek i prawo. 18.55— 
Pole cudów. 19.45 — Dobranocka. 20.00
— Czas. 20.50 — S. "Przygody Sharpa".
21.45 — Pogląd. 22.40 — Dla miłośników 
czterech kółek. 23.00 — Dziennik. 23.10 
—■ Film "Długi piątek namiętności". 1.05
— Siedem dni sportu. 1.35— Ś. "Droższe 
nad życie”. 2.30 — Koncert

TVP.1
10.00 — Wiadomości 10.10 — Ma­

ma i J a  — program dla mamy i trzylatka
10.25 — Domowe przedszkola Przed­
szkolny koncert życzeń. 11.00 —  "Star 
Trak — następne pokolenie" — serial s-f 
prod. USA 11.50—  Muzyczna Jedynka
12.00 —  Od niemowlaka do przedszkola­
ka — program dla rodziców.'1Z15 — 
Zrób to razem z nami— Indiańskie budki.
12.30— U siebie— magazyn mniejszośd 
narodowych. 13.00 — Wiadomości.
13.10— Agrobiznes — rolniczy magazyn 
inform acyjny. 13.15 — Magazyn 
Notowań. 13.45 — Miejsca nieznane, od­
dalone i tajemne — Odizolowani. 14.10
— Jeśli nie Oxford, to co? 14.30 — 
Asertywność. 14.55 — Firma Auto — Bi­
znes. 15.10 —  Kto ty jesteś? Jacy 
jesteśmy? 15.30— Miejsca nieznane, od­
dalone i tajemne. "Za murem*— reportaż
15.50 — Program dnia 16.00— Muzycz­
na Jedynka. 16.30 — "Moda na sukces”
— serial prod. USA 17.00 — Fronda 
17.25-— Dla dzied: Ciuchcia 17.50 — 
Kalendarium XX wieku. 18.00 — Teleex- 
press. 18.20— Tata. a Marcin powiedział.
18.30 — Goniec — tygodnik kulturalny.
18.50 — Randka w ciemno — zabawa 
quizowa 19.35 — Zulu Gula Miedziana 
13 — Program satyryczny. 19.45 — Wie­
czorynka 20.00 — Kilka trudnych pytań.
20.30 —  Wiadomości. 21.10 —  *Wydział 
zabójstw — film fab. prod. USA 22.55— 
Puls dnia. 23.10 — WC kwadrans. 23.30
— MdM. czyli Mann do Materny, Materna 
do Manna 24.00 — Wiadomości. 0.20 — 
Zwierciadło, czyli Wolter w niebie — pr. 
rozrywkowy. 0.35 — 'Bądź człowiekiem, 
towarzyszu!* — “Bywa i tak". 0.40 — 
Reportaż. 1.00 — “Psy" — film fab. prod. 
polskiej. 2.45 — Goniec — tygodnik kul­
turalny.

TV PO LO N IA  
- 10.00 — Wiadomości. 10.10 —  Pro­

gram dnia 10.15 — *WOW* — serial dla 
młodych widzów. 10.40 — "Auto-Moto- 
Klub" — magazyn sportów motorowych.
10.55— 'Wielka miłość Balzaka" ode. 5(7)
—  "Spotkanie w Sagkt-Petersburgu .
11.45 — "Roman Dmowski” — film ook.
13.00 — Wiadomości. 13.10 — Agrobi­
znes — rolniczy program informacyjny.
13.15 — Program dnia. 13.20 — 
■Przegląd publicystyczny”. 14.20 — Ma­
gazyn katolicki. 14.45 — Studio kontakL
15.15 — Diariusz — magazyn rządowy.
15.25 — Rozmowa dnia. 15.55 — Powita­
nie, program dnia. 16.00 — "Marie Sprin-

\ ger — to ja” — film dok. 16.40 — Panora­
ma 17.00 — “Krzyżówka szczęścia” — 
teleturniej. 17.30 — "Próba diagnozy" — 
reportaż. 18.00 — Teleexpress. 18.15 — 
"Ciuchcia"— program dla dzied 19.00— 
Trzy misie"— serial animowany dla dzie­
ci. 19.30 — "Spółka rodzinna — serial 
prod. polskiej. 20.00 — "Hity satelity".
20.20 — Dobranocka. 20.30 — 
Wiadomości. 21.00 — “Muzyczny Festi­
wal Łańcut'95*. 22.00— Panorama 22.30
— "Polskie drogi"— "Lekcja poloneza"— 
serial prod. polskiej. 0.05 — Program na 
sobotę. 0.10— Kilka trudnych pytań. 0.35
— Pałer — magazyn muzyczny. 1.05 — 
Tanie pieniądze" — film rab. prod. pol­
skiej. 2.25 — Panorama 2.55'— "Sport 
telegram". 3.00 — "Z archiwum rozrywki"
— "Szwedzi w Warszawie" — program 
rozrywkowy. 3.45 — Studio kontakt
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Sport
Qrają koszykarze

* K o fz yk ira c  ko w ic i*k ic fO  
-Żalomu", którzy otfpadłi z turnieju °  
puchar Europy. " t W ®  
^ o P iK ^ Z d o ł J y i c ó w P u c Ł ^ "  
W  pierMzym M ™  n* . " y>T f ~ '  
kowieńczycy pokonali druhnę Apo- 
eT Nikoą* — 10&82. eg___

* W  pierwszym meczu traeag 
nindy Puctara Europy w koszykdw* 
„ ę te y m  "Intel* B n t J - W J W *1 * 
-Nobitean" Wtoctawek— 87:76.

* W  kontrolnym meczu aokwycfl 
drużyn N B A  "Ch icago  Bu lla  
pokonało "Seattle. SupoSomca —

' M. Jordan zdotyt dla zwycięzców 
27 Dkt, a S. Pippcn dodał 21. Wśrtd 
pokonanych wyróżni! się S. Patatu, 
który uzyskał 20 pkL

Drużyna A. Sabomsa— Tortl2nd
TYail Błazen" pokonała "New Jeń cy  
Neta"— 122J101.

Trzeci rertils mistrza
.. Szachowy mistrz świata w  wersji 

|  pC A  (Stowarzyszenie Szachistów Pro­
fesjonalnych) G. Kasparow (Rosja) 
zremisował w trzeciej rundzie niezwy­
kle silnie obsadzonego turniej u w  Hor- 
gen z B. Gulko (U SA ). Arcymistrzo- 
wic zgodzili się nż podział punktu po 
39 posunięciach. By ł to trzeci kolejny 
remis Kasparowa w  tej imprezie. Pro­
wadzi Gulko —  2^  pkt, a Kasparow, z
1,5 pkt plasuje się w środku 11-osobo- 
wej stawki uczestników.

W  innych ciekawszych partiach , 
W . Kramnik (Rosja) zremisował czar­
nymi z J .  Timmanem (Holandia), a W . 
Iwanczuk (Ukraina) pokonał po sza­
chowym maratonie (111 posunięć) J . 
Lau tier’a (Francja).

Wokół piłki nożnej
* Puchar Euroazji —  taką nazwę 

będzie nosił supertumiej piłki nożnej, 
który zamierza zorganizować Turcja w 
1996 r. Impreza ma służyć zbliżeniu i 
zintensyfikowaniu współpracy między 
krajami turkojęzycznymi. W  turnieju 
wzięłyby udział reprezentacje Turcji, 
Azerbejdżanu, Uzbekistanu, Kazach­
stanu, Turkmenistanu, Kirgizstanu 
oraz Tadżykistanu (perskojęzyczny, 
ale bardzo bliski kraj Azji Środkowej).

* Trenerem piłkarskiej olimpij­
skiej reprezentaq'i U S A  został B . Are­
na. Szkoleniowiec ten doprowadził 
czterokrotnie drużynę Virgmia Cava- 
liers do akademickiego mistrzostwa 
kraju. Arena zaprezentował program 
pracy z olimpijczykami USA . Zamie­
rza on powołać do kadry 26 zawod­
ników, w  tym uczestników MS-94.

* Od porażki rozpoczęła start w 
rozgrywanym w Holandii turnieju eli­
minacyjnym do mistrzostw Europy i 
świata reprezentacja Polski w  piłce 
pięcioosobowej, ulegając debiutującej 
na międzynarodowej arenie w  tej od­
mianie futbolu Azerbejdżanowi— 4:6. 
W  innych meczach pierwszego dnia 
Chorwacja pokonała Słowację— 5:2,' 
a Holandia wygrała z Czechami— 7:4.

* W  towarzyskim  meczu 
piłkarskim w  Tokio Japonia wygrała z 
Arabią Saudyjską— 2:1.

Zwycięstwo Francji
W  zakończonych w  paiyskiej hali 

B e rty  silnie obsadzonych zawodach 
Opendes Nations w  kolarstwie toro­
wym zwyciężył zespół Francji przed 
Australią i Niemcami. Francuscy to- 
rowcy triumfowali po raz czwarty w 
pięcioletniej historii tych zarodów. i

Znad Wib
R « J i o  7334/103-* F M

I I M .  t ł »  
, 7 M . M M . n M -  ___

Włedoeoid pe i
4JS  • Rwtto-B«dzik
745  - ro n a a y  p n x # ą d  prwyMM_
7J» -

(wiórek)
L I S .  Horoskop
JJS  * Salo® polityczny Radia
-Zmad W W  - pcofTMB CrOfcidcryc*
9.4S .  Słowo niedrietoe (aiedod*) 
10.00.12.00,14.00.14.00. 10.00,
11.00 • W iidom atci po poW>« • 

litewsku
10.05 • Koflliun poranny 

■Sentencja dnu'
I0 J0 .14.30 • Serwu kulturalny
10.30 - "Surę. ale jare* (niedziela)
! is.30 - Wiadomotó lokalne 
ir o S  - Kuferek RadU "Znad WiliT 
I&0S - Zwariowana Dzieweęiaatfka - 
lista pnebojdnr Radia "Znad Wilir

(sobota)
11.30 - Profram mtnyczny

■Ha wileńską notę' (niedziela) 
K J 0  - Astrologia dla kaidejo  

(wtorek, e w a m k )
IM S • Kookurs "3 * TalT 
IfjOO - K ooeot żyeteń 
j*j®  - Wiadomości dla dzieci 

( to b o u )
20J0 - Konkurs dla dzieci 

(snbota. niedziela)
IM S  - Konkun wieczołny 
22JŚS - Polska lisU przebojów

‘Chcemy być tohą* (czwartek) 
22J S . -Inny wymiar neayw blold*  

znaczenie andw (piątek) 
23J5 - Jutrowpcasie
24.00 • Muzyczna noc

ZA TRUD N IĘ 
kierowcę ciężarówki.
TeL 23-33-80.

(Zam.J56-D)

SA "MESA"Ik ! * * j u p rz e jm ie  z a p ra sz a  F an- 
A  stw o do s ta łe g o  n ab y w an ia

świeżej p rodukcji codziennie 
d o sta rczan e j z Uteny (prócz 
soboty).

Sklep jest czynny 
od 10-14,30; 15-19 w sobotę od 10 do 14.

Adres: Vilnius, J. Tumo Yaiźganto 4/1.

i a  j L if t  u  s i

Międzynarodowa Agencja Reklamowa

Fakty, argumenty, informacja, reklama 

Stowarzyszenie gazet 

bezpłatnych ogłoszeń' VDV~UNION■

SZYBKO ZAMIESZCZAMY REKLAMĘ 
NIE TYLKO NA LITWIE IW  KRAJACH BAŁTYCKICH, 

LECZ TAKŻE W WNP.

Zwracać się telefonicznie: 
Vllnius teL: (0-122) 45-22-26, 

tele/fax 45-20-50,63-44-08. Fax 63-83-77.
(Zan. aO )

Dzinł reklnmy
Radiu "Znad Wilir: 

2056 Yłln ius, aL L n i 60 
teL/(ax  42 94 6S

ZA ŁATW IA M Y 
dokumenty podróży dla grup oraz 

indywidualne do Rosji, na Ukrainę, 
Białoruś.

O F E R U JE M Y  
podróże komercyjne do Moskwy, 

na Ukrainę, na Węgry. Zatrudnimy 
agentów w innych miastach (licencja 
001067).

Vilnius, teL 44-15-55.
(Zam. 1308)

Jub ilersk i sklep 
“P E R L A S "  

skupuje i sprzedaje wyroby jubiler­
skie; skupuje brylanty, złoto, platynę, 
pallad, srebro.

Vilnius, uL Naugarduko 30, teL 26- 
15-56.

(Łam. 1328)

DROBNE ZA DARMO Uwaga!
Codziennie

w "Kurierze Wileńskim" 
możesz zamieścić drobne prywatne 

ogłoszenie do 5 słów za darmo!
Kupon ....i.... ...........................

Po wypełnieniu pow yże) zam ieszczonego kuponu z 
treścią ogłoszenia prosimy go wyciąć i wysłać na adres re­
dakcji.

2056 Vilnius, Laisv6s 60,
"Kurier Wileński", dział reklamy, teł. 42-69-63.

Firma P IL N IE  
po m inim alne j cenie sprzedąje 

R U B E R O ID  RKP-350 i zbrojony 
RKK-400.

Vilnius, teL 42-46-31,41-96-94.
(Zam. 1417) ■

W E S E L N I M UZYKA N C I.
TeL 77-38-39.

(Zam. 160-D) 

O R G A N IZ U JEM Y  S Y L W ES T R A .
Zgłoszenia do 1 grudnia.
TeL 61-34-24.

~ _ . (Zam. 161-D)

R e m o n tu je m y  m ie sz k a n ia  
układamy chodniki.

TeL 69-60-39.

E K R A N Y
SKALYUIA — -i 

(Francja, Wiochy) - T f  
18-30. 18.30, 20.30 ,7?

-  O 13.15. 16.45. 2015 
bak" (USA. komedta i
18.30. 0 H *

U E ™ V*  -  ' |  

Abt~ oi-  (u s a j

14.20.16. 18.20 :29*^7 ,° 111 V  
20. Premiera “Spacer 1̂ 0u 
(USA. melodramat)—ggję
-Wszechrujnujący- 
11 m  n o n
"W schodzące słońca* fl
—  O 10.30. 12.50. 1510 
Videosala— "Kuafcirtlw’/ ^ 0. *4 
o 10.40. "Kiborg my&liwy 
godowy) ̂  o 1220. *Nie
(USA — przygodovvy)^01rT*>fctr 
nn sprawiedliwość- (USA) 
-Wodny świat" (USA ta n la * ^ ^  
16.10. -VUdu- (USA. fa n ta s Z ^ S—  018.40. “ W a iy i^

v il n iu s E I

26,2 7 JC - 0 11.45,14,5.

-...........  namKUB-
■Markiz i pasterka-(A Dausa) „T*

PERGALE —- "jesienni' 
(USA) —  0 12,14.30.17,1 9 3 o r

VINQłS — "Honor rodziny o j . 
(USA) -  o 16. "Bajki Sam ów -(^  
26. 2 9 .X - 0  10.30.-lko- S :  
źrebię" (Argentyna, anim.)—a S j

0 UVZDYNA1" - pro« ębyć 
mężem” (Rosja, komedia) ~  Z7jr 
15.30; 28.X  —  o 13.30.

AUŚRA — -Dziewczyny 2 D 
(USA) -  26-27.X —  o 10JG, 14 
28. 29.X —  o ,10.30. 14. 18. ■OnfeT 
klatce 2" (USA) — 26-27_X -  01łt|

-15.40. 19.10; 28.29JC -  o 12.10,19.ą 
-Mały świadek* (Indie) — 28 29LX 
15.40. . .

DRAUGYSTE — ’Awarija,córti .̂ 
niarza" (Rosja) — o 15. 16.45. 
(Indie) — o 18.30. J j

NHDEOSALA (ul. Ozo4,teL77«S)i 
-Niebo nad Berlinem" — 26JC — j 
"Wstrętni, brudni, źli" — 27,28J£

. 17.30. "Bemrenuta* — 27. 21X
19.30. Cyld Twórca i epoka*: *Wak- 
walc" —  29. X — o 16. "Amadeus*—:

i X p 0 1 8 | f l

SKUPUJEMY 
plastikowe skrzynie po 

piwie, winie, wódce. 
Zw ra ca ć  się: 28 korpnsB, 

S ia u re s  miestelis,Viliuiis. 
TeL 76-25-18,72^32.

(Zam. t372)

S K U P U JE M Y  M A K U LA TU RĘ . 
TeL 23-33-80; 23-53-49.

• (Zam. 163-D)

W Y N A JM Ę  K IO SK .
TeL 23-33-80,23-53-49.

(Zam. 164-D)

P O S Z U K U JĘ  DO W Y N A JĘ C IA
1-pokojowego mieszkania (może 

być bursa).
TeL 47-99-87 od godz. 20.

(Zam. 165-D)

KALENDARIUM
* Czwartek (26.X) jcsl299dnrf 

1995 r. Do końci roku 66 dni.
* Znak Zodiaku^-Skorpion- 
f  Imieniny: Dymiiriusza,

Ma, L u c ja n a d B
* Wschód.'Słońca — 7.09. rad**] 

_ _ l r,.56. FMugotódnia |  gnd1.

I mvv>k.t Słu/.ba HyJ1
roit»gic/na pr/.cwidujc
dziernika /achmuraen%? W jZ  
niami, bez opadńw. Wiairp0̂ " ^
um iarkowanj|rcniperaluni

P W  ciągu następnych 
t o  opadlłw. Tcmpcraluo w"*1 
w dzień 9-14 stopni dep*8-

'KURIER WILEŃSKI
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ZSA  "Kurier Wileński"
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SL32 2

TELEFONY: sekretariat redaktora naczelnego — 42-79-01, zastępcy redaktora — 
42-79-48, sekretarz redakcji — 42-79-49.
DZIAŁY: polityczny, problemów społecznych — 42-78-72, ekonomiczny — 42-78-54, a ^  
noścl krajowych — 42-79^4, życia wsi — 42-79-68, szkolnictwa I młodzieży — 4ijg ^s. 
stołeczny, kultury — 42-79-77, literatury I sztuki — 42-79-88, listów i interwencji — 
reklamy I ogłoszeń —  42-69-63. Korespondenci: na rejon wileński —  42-79-68i 
solecznlcki — 52-780, święciański — 47-59-49, trocki i szyrwincki — 42-69-65. 
foto korespondenci — 42-90-81.

D<^0pr»rla J rf k'! mę d°  "Kurlera Wileńskiego- przyjmuje się pod adresem: 
Dom Prasy, Laisvćs pr. 60, piętro 1 1 , pokój 1114, tel. 42-69-63, fax 42-72-65 

w dniach pracy od godz. 9.00 do 17.00.

Za treść ogłoszeń redakcja nie 
odpowiada. Opinie czytelników za­
warte w ich listach nie zawsze są 
zbieżne z opinią redakcji.
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